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Bibułka roślinna
Pełny wkład waty hygroskopijnej

•  O  f P

150 sztok

Zofja Nałkowska laureatką 
państw, nagrody literackiej

Warszawa, 29.12. PAT- W dniu 29 grudnia 
1935 r- odbyło się posiedzenie sądu konkurso
wego nagrody literack iej M inistra WR. 1 O P , 
w którem  wzięli udział delegaci p- m inistra prof. 
Józef Ujejski i W ładysław Zawistowski, przed 
stawicicle Polskiej Akadem ji L itera tu ry  —  T a
deusz Boy Żeleński i W incenty Rzymowski, o- 
raz delegat Zarządu Głównego Związku Zawo
dowego L iteratów  Polskich w W arszawie — 
Andrzej ̂ Slrug.

Posiedzenie sądu zagaił w im ieniu m inistra 
W.R. i O .P. naczelnik w ydziału sztuki dr. W ła
dysław Zawistowski- P o  uchw aleniu regulam inu 
i obraniu przewodniczącego w osobie p. A ndrze
ja Struga, zgłoszono kandydatury : M arji Jasno- 
rzewskiej, Zofji N ałkowskiej, K azim ierza W ie
rzyńskiego i Józefa W ittlina. Po dyskusji sąd 
uchwalił jednogłośnie przyznać nagrodę Z ofji 
Nałkowskiej za całokształt działalności p isars
kiej,* ze szczególnem uwzględnieniem  jej dzieł 
ostatnich w zakresie dram atu  i powieści- N a
groda wynosi zł- 5-000. Uchwała sądu podlega 
zatw ierdzeniu m inistra W R . i O.P.

Zajścia antyżydowskie 
w Grudziądzu

Toruń, 29-12. ŻAT- Dnia 24 bm ■ przybyła do 
gminy żydowskiej w T oruniu  delegacja kupców 
żydowskich z G rudziądza z prośbą o in terw en
cję u p. wojewody pomorskiego w sprawie zajśe 
antyżydowskicli w G rudziądzu. In terw encja u 
władz miejscowych bowiem nie poskutkowała 
W związku z lem gmina żydowska w Toruniu 
wydelegowała do p. wojewody rabina dra Gli- 
eenszteina, prezesa gminy Rosenberga i człon
ka delegacji z G rudziądza Riesenbcrga- Wobec 
nieobecności p- wojewody delegacja konferow a
ła z p. naczelnikiem  bezpieczeństwa, który n a 
tychmiast wydal telefoniczne polecenie wła

dzom w Grudziądzu, aby roztoczyły opiekę nad 
ludnością żydowską- Ponieważ spokój w G ru
dziądzu nie został przyw rócony, ludność żydows
ka zmuszona była poraź drugi i trzeci alarm o
wać, że sytuacja pogarsza się z każdą chwilą, 
gdyż biją przechodniów żydowskich, wybijają 
szyby i n ic  wpuszczają kupujących do sklepów 
żydowskich-

D opiero energiczne zarządzenia, wydane 
j.rzez p. naczelnika bezpieczeństwa w T oruniu , 
położyły kres zajściom antyżydowskim i spokój 
w Grudziądzu został p rzyw ócony .

Niema mowy o wstrzymaniu 
imigracji Zydtiw do Palestyny

(Telegram własny „N . D ziennika przez Z. A . T .)

Jerozolim a, 29.12- Organ m uftiego „Al Liwa“ 
podaje sensacyjną wiadomość, że U rząd kolon- 
jalny w odpowiedzi na m em orjał arabski w spra 
wie Rady Ustawodawczej stwierdził, że zarzą
dzenie to ma na celu spełnienie haseł dem okra
tycznych. „Al Liwa“  dowiaduje się także, że 
wstrzym anie imigracji żydow skiej do Palestyny  
nie jest wcale rozważane i znajduje się poza 
sferą dyskusji, gdyż W ielka Brytan Ja zaciągnę

ła wobec Ligi N arodów zobowiązanie w sprawie 
żydow skiej Siedziby Narodow ej w Palestynie- 

Równocześnie m ają  być podjęte k roki dla 
obrony interesów  arabskich w zakresie zakazu 
zakupów roli. W ydana m a być ustawa, zabra- 
niająca fellaehom  na odstępow anie ziemi, jeśli 
nie będzie stw ierdzone że pozostałe w ich posia
daniu tereny wystarczą na u trzym anie rodziny 
fellacba.

Rychły koniec transferu
zwiastują newe zarząozinia władz niemieckich

(Telegram własny „N, D ziennika przez Z . A . T i)

Berlin, 29.12. Spodziewane jest znaczne skur
czenie em igracji żydowskiej do Palestyny, a to 
naskutek  rozporządzenia Reiehsbank, aby w ro 
ku 1936 pozwolono na em igrację tylko 100 Ży
dom z kategorji kapitalistów , t. j. posiadającym 
conajm niej 1000 f- szt. K rok  ten m otywowany 
jest. brakiem  dewiz zagranicznych i ma być sto
sowany mimo to, że kap ita ły  te nie są wywo
żone w gotówce lecz w postaci towarów przez 
transfer.

Nic jest rzeczą wykluczoną, że nowy bieg wy
padków skłoni rząd niem iecki do nieodnawialna  
transferu  z  tem  uzasadnieniem , że N iem cy nie 
są już zainteresowane u: eksporcie towarów, za 
które  nie otrzym ują dewiz-

Tych 100 Żydów, k tórym  zezwoli się em igro
wać w charak terze kapitalistów , również nie 
będzie mogło odrazu uzyskać zezwolenia na 
wyjazd. Zezwolenia będą udzielane dla S lub 
9 osób grupam i, w edług kolejności zgłoszonych 
podań-

Jak  się ŻAT dowiaduje, setki takich podań 
leżą w- Roiehsbanku w Oczekiwaniu załatwienia. 
Możliwem jest, że nowe podania przez dłuższy 
czas. nie będą przyjmowane-

LK aw iarn ia „G rand" K atow ice
Mc a vls dworca)

U R Z Ą D Z O N A  W Z O R E M  W IE D E Ń S K IM l
30tys.w o jażerów żvc’owskich w Niemczech  

pozbawiona możności egzystencji
( Aclegram własny „N. Dziennika przez Z. A - T  )

Berlin. 29.12- M inisterstwo Spraw W ewnętrz
nych nakazało wszystkim organom  adm inistra- 

iuyiii w Rzeszy, aby nic wydawały liccn-w 
żydowskim wojażerom na rok 19,36. Zarządzenie 
to k tóre  podcina byt ponad 30-000 rodzin żydow
skich w Niemczech, motywowane jest tem, że 
Żydzi nie są politycznie prawom yślni. Żydonscy 
wojażerowie mogą rzekomo stanow ić niebezpie
czeństwo dla państw a, ponieważ mogą szerzyć 
oszczercze wiadomości z całego k raju . Na mocy 
tego zarządzenia wojażerom  żydowskim nic bę
dzie wolno przekraczać okręgu, w którym  mie-

JA K A  B Ę D Z IE  PO G O D A ?

Przew idyw any przebieg pogody do wieczora 
dii. 30 bm.: naogól chm urno i mglisto z prze
jaśnieniami. Na wschodzie lekki mróz. pozatem 
w ciągu dnia odwilż- Słabe w iatry południowo- 
wschodnie i południowe-

ści się siedziba ich firm.
O ile zarządzenie to nie będzie odwołane, w 

samym Berlinie straci źródło zarobkow ania po
nad 2000 wojażerów. Ogólna liczba wojażerów 
żydowskich w państwie, jest wyższa od liczby 
lekarzy i praw ników  żydowskich. W kolach i \ -
dowskich liczbę wojażerów szacują na 30 __ 40
tysięcy- W M inisterstw ie gospodarki Rzeszy 
podano liczbę tę na 24.3S6-

W kołach żydowskich łączą jeszcze pewne 
nadzieje z interw encją m inistra gospodarki dra
Sehaebta który —  jak się ŻAT dow iaduje _
czyni energicznie starania, aby w yjednać odwo 
łanie tego zarządzenia jeszcze przed J stycznia 
Zaniepokojenie jest jednak  tem  większe, iż zda
je się ostatnio zauważyć spadek wpływów dra 
Schachta k tó ry  również stanowczo, lecz bezsku
tecznie występował przeciw upaństwowieniu 
„Simson- W erke‘".
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Dwaj wybitni rabini niemieccy
w kazamatach Gestapo

Laval zwyciężył
K raków , 30 grudnia.

Od chwili zrodzenia snę p lanu  paryskich pro- 
pozycyj, tj. p róby  załatw ienia kon flik tu  wlosko-
abisyńakiego na podstaw ie porozum ienia m ię
dzy F rancją  a  Anglją, n iejako poza plecyma 
Ligi N arodów , wzmogła się we F rancji nagon
ka, prow adzona przez grupy lewicowe, przeciw  
I.avalowi. A kiedy ostatecznie, w A nglji „zwy
ciężył" genewski p u n k t w idzenia, kiedy dla za
m anifestow ania wierności dla Ligi postanow io
no usunąć „w inow ajcę" H oare‘a, odrazu i we 
F rancji rozpoczęła się w prasie lewicowej kam- 
panja, dom agająca się analogicznej ofiary, w po 
staci dymisji odpowiedzialnego za k ierunek  
francuskiej polityki zagranicznej Lavala.

H oare w swej spowiedzi w yraźnie dał do zro
zum ienia, że jeśli isto tn ie  przez chwilę „zała
m ał się" w swej w ierności d la genewskiego 
pak tu , jeśli dal się złapać na  wędkę paryską, 
to  tylko dlatego, że u je  m iał żadnych w ątpliw o
ści co do tego, iż Laval pod żadnym  w arun
kiem  n ie  w yrazi swej zgody na  w prow adzenie 
sankcyj naftow ych. Znaczy to , iż właściwym 
winowajcom jest nie on, lecz p rem jcr francu 
ski, k tóry  wyłam ał się spod genewskiej so lidar
ności, k tó ry  wręcz odmówił dalszego jeszcze an- 
gazowania się w sankcjach antywłoekich.

Lewicy francuskiej nie brakło  zatem  argu
m entów  do wykazania, że Laval przekreślił do
tychczasową lin ję polityczną, upraw ianą przez 
swzyatkie rządy francuskie od czasów B rianda, 
ze stanow iskiem  swem podważył podstaw y in 
stytucji genewskiej, k tó ra  jest jedyną rękojm ią 
bezpieczeństwa i  pokoju  światowego, a prze- 
dewszystkiem francuskiego, że konsekw etne 
stosowanie sankcyj jedynie doprow adzić może 
do przełam ania włoskiego zacietrzew ienia. Sko- 
10 zaa Laval wcale n ie  ma zam iaru okazać eks
trem istycznej konsekw encji w spraw ie sankcyj, 
inusi ustąpić z zajmowanego stanowiska re p re 
zentan ta francuskiej po lityk i zegranicznej.

Zo ściśle 6ankcjonistycznego p u n k tu  w idze
nia, lewica francuska ma napew no rację. Z pun
k tu  widzouia genewskiej doktryny, Laval bez- i 
w zględnie wykroczył przeciw ko zasadzie ko lek
tywnej solidarności. Inna  rzecz, n a tu ra ln ie , czy 
z praktycznego p u nk tu  w idzenia, wobec obec
nego politycznego zakłam ania, o solidarność, 
politycznej wogóle jeszcze może być mowa. I 
dlatego w koucu zrozum ieć m ożna Lavala, k tó 
ry w swem przem ów ieniu, wygloszonem w 
czasie debaty w Parlam encie francuskim , dal 
wyraz daleko idącym w ątpliwościom , czy roz
szerzenie sankcyj jest wogóle w ykonalne i czy 
prow adzi do celu.

W imię praw dy zaś w arto też zaznaczyć, że 
odium propozycyj paryskich nie spada bynaj
mniej preedewszystkiem  na L a ta ła . Sam La- 
'a l ,  w mowie swej pokreślił, że akcja jego p ro 
wadzona była w pelnero. porozum ieniu z Hoa- 
rem. A dziś chyba jest już dostatecznie jasne, 
że dymisja lIo a re 'a  nie oznacza w cale k rań co 
wej zmiany polityki angielskiej z radykaln ie an- 
iysankcjonistyczuej w radykalnie sankcjonisty- 
czną, H oare był tylko kozłem  ofiarnym  dla u- 
spokojenia angielskiej opinji, k tó ra  wierzy świę 
eie w gorącą miłość swego rządu do Ligi, i nie 
ma ani ochoty ani potrzeby węszyć, co się dzie
je za kulisam i. Dziś jednak  zdaje się już nie u- 
legać wątpliwości, że choć zmieniono rep rezen 
tatywnego p o l i t y k a  na fo telu  m inistra 
spraw zagranicznych, to jednak nie zmieni się 
zagranicznej p o l i t y k i .

Laval więc przyznaje się jawnie tego, Cl 
się w Anglji jeszcze przez jakiś czas będzie u- 
krywało pod płaszczykiem obłudnego nieco i 
swiętościowego hasła w ierności dla Ligi. Mimo 
zmiany w arty w angielskiem  m inisterstw ie spraw  

zagranicznych, stanow isko Lavala pokryw ać 
się będzie w  stosunku do W łoch i  E tjop ji ze 
stanowiskiem  E dena, tak  samo jak  pokrywało 
się ze stanow iskiem  H oare‘a.

Z tego p u nk tu  w idzenia upadek Lavala pod- 
< zas glosowania w Parlam encie, oznaczałby zwy
cięstwo tego k ierunku , k tó ry  wypow iada się 
■ a bezwzględnem  ‘i konserw atyw nem  stosowa- 
ńem sankcyj antywloi3kich, za em bargo nafto- 

wcm, za b lokadą itd . w zam iarze zm uszenia 
Wioch lprzestau ia  w alk z  członkiem  Ligi N a
rodów i ich egzem plarycznego ukaran ia  za 
wszczęcie te j wojny. Z resztą przeciw nicy Lava-

B erlin , ŻAT. Jak  się dow iaduje korespon
d en t ŻAT-uej, G estapo um ieściła aresztow ane
go p rzed  kilku  dniam i uczonego i  p isarza rab i
na dr. Emila Cohna w sm utnie wsławionym 
Colum biahaus w  B erlinie. 0  okplicznościach a- 
resztow ania dr. Cohna, k tó re  wywarło bardzo 
p rzykre w rażenie w narodow ych kolach ży
dowskich, koresponden t ŻATnej dowiaduje się: 

eGstapo oskarża dr. Cohna o wyśmiewanie 
przepisu ustawy norym berskiej, zakazującej 
Żydom zatrudn ian ia  w gospodarstw ach dom o
wych aryjskiej służby żeńskiej. A resztow anie 
dr. Cohna nastąpiło  na zebran iu  żydowskiem 
w K oepenick pod Berlinem , na k tó rera  dr. Cohn

m ości z różnych źródeł PAT- podaje kom uni
k at o położeniu na fron tach  Abisynji w dniu 
29 grudnia:

W alki w prow incji tigre stw arzają w rażenie, 
że wojna rozgorzała na  dobre. A tak i abisyńskic 
na całym  froncie  tigre należy uważać za donio
słe w ydarzenie pod  w zględem  m ilitarnym . Na 
zasadzie ostatn ich  doniesień, sytuacja pyczdsta- 
wia się jak  następuje;

N a lewem skrzydle Dedżas Ayelu, operując 
n a  wyżynie Scire, założył bazę operacyjną w 
E nda Selasi, m ając zam iar uderzenia na Ak- 
sum, k tó re  jest ważnym punktem  strategicznym  
oraz relig ijną stolicą Abisynji, co wywiera w iel
k i wpływ psychologiczny na wojowników- A k 
tyw ność rasa Sejum a ma na celu m arsz na  Aduę. 
W ceintrum Dedżas H ajlu  K abeda o p eru je  w 
rejonie Tem bien, na zachód od M akalle i zna j
duje się obecnie na północ od Abbi-Addi. Ras 
Kassa posuw a się ku  M akalle od południa, o- 
fikrzydlnjąc tę m iejscowość od wschodu zc stro 
ny miejscowości D aun W ombcrta- Ugrupow anie 
wojsk abisyńskich stw arza w rażenie usiłowania 
okrążenia M akalle i odcięcia tej wysuniętej p o 
zycji w łoskiej. Podczas ostatn ich  w alk w p ro 
wincji T igre 6amoloty włoskie n ie  były w stanie 
prow adzić dostatecznie skutecznej akcji, ponie
waż bom by mogły poczynić spustoszenia po obu

la, całkiem  niedw uznacznie dali w yraz swemu 
przekonaniu , że właściwa k ara  należy 6ię ra 
czej Lavalowi, an iżeli sam em u naw et Mussoli- 
niem u. Ich  zdaniem  bowiem w czasie swej p o 
dróży do Rzymu, Laval m iał solennie upew nić 
M usolinicgo, że w razie wojny z  A bisynją, 
nic m u ze 6trony francuskiej grozić n ie  będzie, 
co zaważyć m iało n a  recyzji Mussolimiego.

Laval jednak  uzyskał większość. Zdawało się 
że tym  razem  szanse jego są pop rostu  żadne- 
W ystąpili przeciw  prem jerow i nictylko starzy, 
sprzysiężeni wrogowie ja k  Cot i Leon Bium, 
przem aw iali teraz przeciwko niem u, naw et do- 
niedaw na jeszcze przychylnie m u usposobieni 
Delbos i Reynaud.

R adykalni socjaliści, k tórzy  do tąd  liczyli sic 
tern, że w rządzie zasiada przew odniczący icli 
frakcji, H errio t, tym razem  nie mieli już naw et 
żadnych m oralnych  zobowiązań wobec rządu  La 
reprezen tan tem  radykalnej p a rtji w gabinecie, 
vala, H errio t bowiem przestał być o fic ja ln jm  
jakożc ustąp ił ze stanow iska przewodniczącego, 
k tóre  przez tyle lat w p a rtji piastował. A o tem, 
jak  bardzo liczono się z możliwością upadku 
Lavala świadczy fak t, że jeszcze w przededniu 
glosowaniu przyjął P rezyden t Republiki na dłuż 
szej audjencji H crrio ta , jako przewidzianego 
kandydata  na przyszłego prem jera, w charak 
terze rep rezen tan ta  o p in ji lewicowej i  rady
kalnej.

A  tym czasem  pozostał Laval M ałą większość 
uzyskał, ale jednak  więksozść. Jego sukces jest 
zwycięstwem k ie runku  antysanlkcjonistycznego, 
k ie ru n k u  porozum ienia się, k ie ru n k u  zdążające
go do ugodowego zaałtwieąiia kon flik tu  z Wio
cham i. I jeśli n ie  zaskoczy nas nowa jakaś nie
spodzianka, należy oczekiwać obecnie nowych 
narad  m iędzy Londynem  a Paryżem  i ustalenia 
w końcu nowej jakiejś pioopzycji paryskiej, k tó 
ra n ie o wiele różnić się będzie od starej, ja k 
kolw iek tylu angielskich ministrówr oświadczało

wygłosił przem ów ienie. Miał on  yr toku swych 
wywodów poruszyć wspom niany przepis usta
wy norym berskiej, przyczem  m iał poczynić u- 
wagę, k tó rą  obecny na zebran iu  agent G estapa 
uważał za wyszydzenie ustaw y norym berskiej- 
A gent Gestapo rozwiązał zebranie, zaś dr. E- 
jm la Cohna aresztował

W Colum biahaus przebywa także aresztow a
ny od dwóch tygodni rab in  gminy żydowskiej 
w F rankfu rc ie  nad  Odrą, dr. M aybaum, k tó re
m u Gestapo zarzuca, żc w rozmowie z k ilk u  Ży
dam i m iał się wyrazić pogardliw ie o p a rtji naro  
dowycli socjalistów.

stronach walczących. D ecydujące w alki odbywa
ły 6ię przew ażnie na białą broń . R ola aw jacji 
bom bardującej zaczyna się wyraźnie zmuiejezać- 
Dlatego to lotnictw o włoskie ostatnio częściej 
ostrzeliw ujc m iejscowości z karabinów  maszyno
wych, umieszczonych na  samolotach^ aniżeli 
bom barduje.

O ficjalny kom unikat abisyński donosi o współ 
nej akcji, zakrojonej na w ielką skalę przez ra 
sów M ulugeta, Sejum a i  Kassa w celu p o p ar
cia akcji, rozpoczętej 10 dni tem u przez straże  
przednie, będące p o d  rozkazem  Dedżasa Ayelu, 
Dedżasa K ajlu  K abeda i  Dedżasa Kassa Se- 
barta . Celem tej akcji ma być jednoczesny a tak  
na wojska włoskie od czoła i z obu skrzydeł. 
Podstaw ą operacyjną akcji jest jnicjscowość 
Q ouram  w  pobliżu jeziora A changui, gdzie za
instalow ał sic abisyński sztab generalny- 

Sam oloty włoskie ukazały się dziś nad m iej
scowościami Tselelo, A direm cnt i K cbctia w r e 
jonie W olkait. 1 nne sam oloty dooknały zwiadów 
nad Q uoram , oraz patro low ały  obszar n a  po 
łudnie  od M akalle. Zwiady te m ają na celu zba
danie głównych punktów  koncentracji wojsk 
abisyńskich w przededniu  oczekiwanej ofenzy- 
wy abisyńskiej- 

Na froncie w schodnim  j południowym  pano
wał całkowity spokój.

Urugwaj zrywa z Z. S. R. R.
M ontevideo, 28-12. PA T. W obec zerwania sto

sunków  z £.S.R R. rząd Urugwaju wydal rozkaz 
aresztowania wybitnych przywódców p a rtji ko 
m unistycznej i zam ierza podobno uznać p artję  
kom unistyczną za nielegalną.

235 ofiar mrozu w Ameryce
Nowy Jo rk , 28. 12. PAT- W edług ostatnich 

wiadomości, liczba ofiar ludzkich w naw iedzo
nych przez m rozy i nawałnice śnieżne środko 
wo-zachodmieli i poluduiowycji. stanach  s ta k  
w zrasta i w obecnej chwili wynosi już 235 osób.

Gdynia ■ Ameryka Foludn owa
Warszawa. 2S. 12. (S in .) Zakończone zo

stały prace przygotowawcze dla otwarcia re
gularnej komunikacji okrętowej między Gdy 
nią a portami Ameryki Południowej przy 
pomocy polskich okrętów. T erm in  wyjazdu 
pierwszego okrętu z  Gdyni do Brazylji, Ar
gentyny i  Urugwaju wyznaczyły Polskie Lin 
je Okrętowe na 28 lutego.
Zalew Jugosławji 
towarami japońskiemi

Dumpingowy im port tow arów  japońskich  do 
Jugoslaw ji stale w zrasta, narażając na  do tk li
we stra ty  przem ysł krajow y. O statnio pojawiły 
się na tam tejszym  rynku w yroby porcelanow e, 
jakoteż row ery po cenach ta k  niskich, żc kon 
kurencja  wyrobów krajow ych jest zupełnie wy
kluczona.

że jest „ostatecznie opgrzebama".
Tylko, że tym razem zrobi się to zapew ne dy 

skretn iej i dopiero po odpow kduiem  przygoto 
waniu angielskie.] opinji publicznej, dla zao
szczędzenia sobie tak nieprzyjem nych „mini* 
slcrja lnyck  spow iedzi ’... H. P .

il

Wielka ofensywa abisyftska
W arszawa, 29.12. PAT. Na zasadzie wiado-
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Rada Ustawodawcza -  nie!
Dokładny tekst odpowiedzi delegaci łsdowskśei iw  oświadczanie

Jerozolim a, w grudniu.
W uzupełni eonu poprzedni cJr wiadomości o 

konferencji delegacji żydowskiej z Wysokim 
Komisarzem Palestyny, gen. W auchopchm , na 
k tó re j podany został do wiadomości przedstaw i 
cieu żydowskich p ro jek t Rady Ustawodawczej, 
zamieszczamy dokładny tekst odpowiedzi, udzie 
lonej Wysokiemu Komisarzowi przez delegacje 
żydowską.
UŚW IADCZENIE PR O F. WEIZMANNA

Po przedstaw ieniu przez gen. Wauchop"a 
p ro jek tu  Kody, zabrał glos prezydent Agencji 
Żydowskiej, pro/- If cizm ann, k tó ry  oświadczył:

„N iejednokrotnie mieliśm y jnz sposobność 
dokładnego przedstaw ienia Jego Ekscelencji na
szego stanow iska w spraw ie Rady Ustawodaw
czej oraz motywów naszej zasadniczej opozycji 
wonec utw orzenia tak iej Rady. Dlatego dziś 
poprzestać mogę na k ró tk iem  oświadczeniu. 
Sprawa ta  orzważona została bardzo poważnie 
przez kom peten tne insty tucje A gencji Żydows
kiej, i w w yniku rozważenia tego ostatni K on
gres Sjouistyczny i  Rada Agencji powzięły na
stępującą uchwałę (w tern m iejscu prez Weiz- 
Śprawa ta rozważona została bardzo poważnie 
przez K ongres Sjouistyczny i R adę Agencji w 
sprawie Rady Ustawodawczej)41..

Dr. W eizmaun oświadczył następnie: „Słowa 
te fo rm ułu ją  nasze stanow isko. Jeśli od czasu 
Kongresu zaszła jakaś zmiana, to była to jedy
nie zm iana, przysparzająca nam  trosk, w yrażo
nych w m niejszej rezolucji. Rozwój sytuacji 
m iędzynarodowej i ostatn ie -wydarzenia w P a le 
stynie czynią wprow adzenie Rady Ustawodaw
czej w k ra ju  rzeczą , et-zczc bardziej nieodpo
wiednią na czasie, aniżeli to przypuszczaliśm y. 
U tworzenie takiej Rady uważamy za odchylenie 
od podstawowych zasad m andatu . Palestyna 
jest spraw ą całego narodu  żydowskiego, a nie- 
tylko samej ludności palestyńskiej. Więcej jesz
cze: Przekazanie jakiejkolw iek władzy ustaw o
dawczej w ręce tych, k tórzy  odrzucają m andat 
i otwarcie negnją  zarówno m andat, jak  też szcze 
gólnie utw orzenie Żydowskiej Siedziby N arodo
wej —  podważyć musi również samo istnienie 
reżim u m andatowego. Oświadczyć przeto m u
szę, że pomimo chęci naszej do możliwie stałej 
i b liskiej współpracy z rządem  m andatowym , 
Żydzi jed n alk nie będą mogli wziąć udziału w 
Radzie U stawodawczej44.

W y s o m i t s o  f t O m i s a i z »

I Do deklaracji te j dodał dr- W eirm ann kilka 
uwag-
„W ciągu JS la l — oświadczył on — s ta ra 

łem sic o w spółpracę m iędzy narodem  żydows
kim a rządem  brytyjskim . W spółpraca ta  była 
dla m nie zawsze ośrodkiem  polityki sjonistycz- 
nej. Towarzysze m oi z obecnej Egzekutyw ;' 
zgodni są ze m ną w tej sprawie- P ragnę zapew 
nić Jego Ekscelencję, ze poza spraw ą R ady U- 
stawodawczej Egzekutywa dążyć będzie szcze
rze do kontynuow ania współpracy z rządem . 
Nielal.wo było Egzekutyw ie zająć w spraw ie 
Rady opozycyjne stanowisko wobec rząuu, ale 
zmuszona ona była zająć takie stanowisko pomi 
ino bowiem całego szacunku dla rządu i Jego 
E kscelencji widzimy w utw orzeniu Rady U sta
wodawczej rzecz nie na czasie, rzecz niebez
pieczną i czynnik, mogący powiększyć przeci
wieństwa żydowsko - arabskie.

Żydzi nieraz wyciągali dlon do zgody ku  A- 
rabom , lecz A rabow ie dłoń tę odrzucali. R ada 
Ustawodawcza mozc p r z y c z y n i ć  sję jedynie do 
zwolnienia tem pa i zaham owania rozw oju ży- 
dowskiego w Palestynie- P raw dą jest, że dlrieio 
żydowskie w Palestynie poczyniło postępy, zrwła 
szcza pod  adm inistracją Jego Ekscelencji. Ale 
postęp ten osiągm ęty był z trudem . Jeszcze jed 
na trudność może być tą  przysłowiową „słom ką, 
przekraczającą ciężar, pod k tórym  ugina się i 
pada wielbłąd"’. Sam fak t, że p ro jek t Rady p rze
dłożony został przez Jego Ekscelencję, był dla 
Egzekutywy dostatecznym  powodem  do poważne 
go rozważenia go, ale z motywów, jak ie  tu  już 
wyłuszczyłem, nie licząc tych, o k tó rych  m ie
liśmy juz sposobność mówić wcześniej, Agencja 
Żydowska zmuszona jest przeciwstawić się p ro 
pozycjom rządu‘‘.
OŚWIADCZEŃ 1E PRZEW ODNICZĄCEGO  
Wa AD HALEUMI

I . Ben-Ćwi oświadczył, że solidaryzuje się 
całkowicie zarówno z treścią deklaracji, jak  i  z 
argum entam i prez. Agencji żydow skiej, p ro f 
W eizm aura. W im ieniu Waad H aleum i dodał 
on jeszcze co następuje:

„W aad H aleum i opiera się na uchwałach, po
wziętych jednom yślnie przez Asefath-Haniw- 
charim  (Zgrom adzenie Delegatów Jiszuwu) po 
ogłoszeniu „Białej Księgi44 w r. 1930, zaw iera
jącej zapowiedź utw orzenia Rady Ustawodaw
czej- W uchwałach tych Ajsefat-Haniwchariim

odrzuciła p ro jek t Rady i postanow iła nie bra# 
I w niej udziału. Jeszcze w r. ub Waad H aleum i 
I m iał sposobność wyrazić Jego Ekscelencji swój 

sprzeciw  wobec Rady Ustawodawczej i motywy 
tego sprzeciw u. Od owego czasu sytuacja nie 
uległa zm ianie, i dlatego oświadczamy, że jiszuw 
żydowski nie będzie mógł wziąć udziału w 
Radzie Ustawodawczej"4.
OŚW IADCZENIE PRZEDSTAW ICIELA 
AGUDY

W' im ieniu „ .ig u u a tn  Izrae l44 rabin Blau od
czytał następującą deklarację: ,.Dla „Agudatli 
Izrael” jestto  pierwsza sposobność wyrażenia 
przed W ysokim K om isarzem  swego stanowiska 
w spraw ie Rady Ustawodawczej. P rzeto  proszę 
Jego Ekscelencję o pozwolenie wyłuszezenia mi 
tu  stanow iska naszego w spraw ie Rady. Przede- 
wsaystkiem pragnę zaznaczyć, że „A gudath  Iz
rael4’ nic lekceważy znaczenia sam orządu dla 
obywateli kraju. R ząd dem okratyczny jest jedną 
z podstaw  tradycji żydowskiej ale „A gudath 
Iz rae l44 je s t zdania, żc w Palestynie n ie  nadeszła 
jeszcze odpow iednia k u  tcmiu pora-

Po wyłuszczeniu szeregu powodów mówca 
wypowiada jeszcze kilka słów na tu ry  Ogólnej'• 
O patrzność w ybrała w ielki rząd brytyjski do 
wykonania zadania pow rotu  wędrownego n a 
rodu do swego k ra ju  po długiej, dwutysiąclct- 
niej tułaczce, Pow ierzyła ona w ręce J . K . M. i 
W ysokich K om isarzy w Palestynie strzeżenie 
skarbu  narodu  Bożego —  jego k ra ju  —  i  —  
aż do nadejścia wyzwolenia —  jego rozproszo
nych resztek, oraz patronow anie  dziełu odbu
dowy w Palestynie. Wysoko cenimy sobie ten  
zaszczyt, k tórego od czasów Cyrusa Perskiego 
n ie  pow ierzała O patrzność żadnem u narodow i 
świata, a rząd J . K. M. n ie  pow inien zaszczytu 
tego- ustępow ać lrun.iu. W Talm udzie jest za
kaz, w zbraniający w artow nikow i, k tó rem u po
wierzono jakikolw iek skańb, przekazyw ania go 
innem u, choćby najbardziej odpowiedzialnem u 
Tembardziej’ n ie  pow inien rząd J . K. M. odda
wać skarbu  —  narodu  i k ra ju  —  powierzonego 
mu przez O patrzność, w ręce Rady Ustawodaw 
czej, k tó ra  w swym obecnym  składzie w olbrzy 
m iej swej większości nie będzie strzegła tego 
depozytu.

Żydostwo relig ijne widzi również w okrop
nych bezprzykładnych w dziejach wydarzę-

a. AŁPgmii
Jedyny syn Mendele opowiada

o swoifii Ojcu
Rozmowa z 7 6 -Setmm N. Abramowiczem

Śmierć tak  prędko nie nadeszła, chociaż Zina 
Abramowicz nie dopuściła do siebie żadnej pu 
mocy', ale organizm jej długo walczył ze śm ier
cią- Sytuacja jej była ciężka, była sama na ob
czyźnie- Wreszcie udało się jednej z pacjentek, 
klóra ją bardzo lubiła sprowadzić córkę Men- 
dclo do siebie- Pacjentka Dic zapom niała, żc Zi- 
na Abamowicz sam a jej kiedyś uatowata życie, 
i postanowiła Jej się odwdzięczyć.

Ta pacjentka była m niszką i m ieszkała w k la
sztorze w Avignomc. Tam  przeniosła córk^ Men 
delc, k tó ra  przepędziła tam ostatnie cjni swego 
życia. Zina nie straciła odwagi i oświadczyła 
swej opiekunce, że gdy śm ierć wreszcie n adej
dzie, m a przyw ołać do k lasztoru  rab ina, by z 
n ią  odmówił m odlitw ę dla konających i by ją  
pc chowano na cm entarzu żydowskim.

M niszka wszystko w iernie wykonała. Losy 
zrządziły, by córka M endele, dziadka lite ra tu ry  
żydowskiej, zatarła  w klasztorze w Avignouie, 
by rab in  Avignonu, starej h istorycznej gminy 
żydowskiej we F rancji, przyszedł do niej w go
dzinę śmierci i odmo w ił z nią m odlitw ę dla ko
nających-

Tak zm arła córka twórcy i budowniczego li- 
te ra tu ry  żydowskiej.

Druga córka, Ewa, k tóra  też osiadła wc F ran 
cji, lezy obecnie ciężko cbora. Do niej, starusz
ki 70-letniej, przyjechał b ra t, by się m ą zaopie
kować. Pozostała sam a i niema nikogo, ktoby 
Ją pielęgnojyał. B ra t robi co może. Ale czy epo- 
icezeństwo żydowskie me poczuwa się do żad
nych zobowiązań wobec córki M endele?

Oto pytanie, k tó re  nam  num owoli się nasuwa-

„D ZIEC I, N IE f i g l u j c i e :44
Rozmowa uasza wraca znowu do twórczości 

literackiej M endele. A syn jego porusza nastę
pujące pytanie:

Niedawno ktos zajm ujący poważne stanowis
ko w lite ra tu rze  zadał dziw ne pytan ie : Czy jest 
praw dą, że m ój o jciec negatyw nie byl ustosun
kow any do języka żydowskiego chociaż sam 
tw orzył w tym  języku'/

Nie wiem, na czem ów lite ra t opiera swoje 
przypuszczenie- Być może, że w pew nych ko 
lach rozpow szechniano taką  op in ję . Byłoby je d 
n ak  śmieszne z m ej strony, gdybym chciał od
powiedzieć na to pytanie. Mój ojciec kochał ję 
zyk żydowski, a żydowski język ludowy był m u 
bliski i drogi. K ochał ten język, ponieważ go
rąco kochał lud, k tóry  mówi tym językiem . Mo

żliwe, że wyżej w spom niane przypuszczenie po
wstało w skutek tego, że mój ojciec już w owym 
czasie m iał nowoczesne poglądy na świat, i łą
czył w jedną całość żydostwo z celami ogólno
ludzkiem u

N awiązuję do stosunku M endele do sjonizmu. 
Syn M endele o-powiada m i o tern:

„I o tern krążą rozm aite opinje. Praw dą jest, 
że m ój ojciec nigdy nie był przeciwnikiem  sjo
nizm u juko idei. N ie solidaryzował się tylko ze 
sjonistam i, którzy wówczas stali na czele. Przy- 
pom insm  sobie n p . tak i epizod; Pewnego razu 
w drodze z Odessy do Wilna zatrzym ał się m ój
o-jciec na stacji węzłowej, gdzie musiał p rze 
czekać kilka godzin* Młodzież m iasta o tem  się 
dowiedziała i wyszła na dworzec, by przyw itać 
ojca- Młodzież ta była sjonistyczna i skorzystała 
ze sposobności, by na ten tem at pomówić z m o
im  ojcem- Długo z nim  rozm awiano i żalono 
się, że się trzym a zdała od pracy sjonistycznej 
i  od idei sjonistycznej. Mój ojciec długo tłum a
czył swe stanowisko. Gdy pociąg m iał już ru 
szyć, młodzież wciąż jeszcze się skarżyła, a je 
den z m łodych łudzi odpow iedział: „D ziadek 
zachow uje się wobec nas jak  wobec pasierbów 44.

Na to m ój ojciec odpow iedział kalam burem , 
k tó ry  można przytoczyć tylko w języku żydows 
kim : „N u, K inder, sztifl n it!4‘

Jeśli się chce, m ożna w tym  kalam burze do
strzec charakterystyczny stosunek ojca mego 
do sjonizmu. Był zwolennikiem  idei sjonistycz
nej. wierzył w .-jonizuj. al<» niech dzieci nie u- 
rządzają żadnych kawałów. .
P A Ml  ' i ł J C U ?

:—: Czy ma j>un jakieś pam iątki po swo>m oj-
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r ia c h , dotykających Żydów w djasporze, rękę 
O patrzności, k tó ra , karze nas ok ru tn ie  w galu- 
tie , otw iera nam  dzięki rządow i J . K . M. w rota 
do Palestyny. N ie będzie rzeczą odpow iednią 
pokrzyżować drogi O patrzności w Je j dobrej 
myśli wyszukania m iejsca spoczynku dla Ży- 
d ów.

Pragnę dodać, zakończył rabin B lau, że „A- 
gudath Izrael'" odnosi się zawsze —  wycho
dząc z założeń religijnych —  z szacunkiem  do 
woli rządów , pod k tórych zw ierzchnictw em  
Żydzi żyją, i jeżeli obecnie czuje się ona zm u
szona w raz z innem i odłam am i osiedla żydow
skiego w Palestyn ie  sprzeciwić się utw orzeniu 
Rady Ustawodawczej, dowodzi to, jak wielką 
jest obawa żydostwa we wszystkich jego w ar
stwach spowodu utw orzenia podobnej Rady w 
obecnym czasie i obecnej form ie. Pozwalam y 
sobie zatem  prosić Jego Ekscelencję, aby —  
biorąc pod uwagę wszystko to, co zostało tu  wy 
powiedziane — rozważył sprawę tę ponow nie". 
SEFARDIM  I ŻYDZI W SCHODNI

A . Alm ałiah  oświadczył skolci, że jako przed
stawiciel żydostwa sefardyjskiego i innych 
gmin Żydów wschodnich w A ssefath - Haniw- 
charim  i W aad Ila leum i solidaryzuje się on 
zupełnie ze złożonemi tu  oświadczeniam i w 
im ieniu Agencji Żydowskiej i W aad H eleum i. 
Gminy, przezeń reprezentow ane, są przeciwne 
R adzie Ustawodawczej i nie wezmą w niej u- 
działu.
ODPOW IEDŹ W YSOKIEGO KOMISARZA

W odpowiedzi swej Wysoki Kom isarz podkre 
ślił. że wie on o tern, iż obecni tu  przedstaw icie
le żydowscy reprezen tu ją  opinję wszystkich Ży
dów w Palestynie. P odkreślił on dalej, że rząd 
musi spełnić swe zobowiązania, wzięte na sie 
bie w spraw ie Rady Ustawodawczej. Ubolewa 
on spowodu uchwały Żydów o n iebran iu  udzia
łu w- Radzie i  ma nadzieję, że pom im o jednolite  
go sprzeciwu, k tó ry  znalazł tu  swój wyraz, 
wszystkie obawy i wątpliwości Żydów spowodu 
Rady zczasem zmaleją i znikną zupełnie, i że 
.Żydzi znajdą możliwość Uczestniczenia w R a
dzie Ustawodawczej. Cieszy się on z oświadczę 
nia, że do owego czasu instytucje żydowskie go
towe są w spółpracow ać z rządem , k tó ry  do 
w spółpracy te j przywiązuje dużą wagę.

W KOBIECEJ PRASIE PALESTYŃSKIEJ. W
ostatnim miesięczniku ,.D\var bapoek'th“ w  sze
regu artykułów przejawia się troska o pracę i 
położenie robotnicy żydowskiej w  dzisiejszych 
warunkach Palestyny Nawet całkiem nieznaczne 
bezrobocie dotyka w  pierwszym rzędzie robotni
cę, która ma mniej sił fizycznych i  Zazwyczaj 
on i ej kwałilikacyj. Dlatego też „Rada robotnic11 
„Moacath - hapoaloth" ukończyła niedawno per

traktacje z delegatami związków zawodowych 1 
rezultatem tej konferencji było, że obiecano nic 
zwalniać z pracy dawnej robotnicy do tej pracy 
sic nadającej, a w  każdej nanowo się nadarzają
cej postauowiono oddać 20 proc. elementowi ro
botniczemu żeńskiemu. Robotnice miejskie, do nie 
dawna bardzo pogorszeniem się sytuacji, dotknię 
te dziś są już w lepszem położeniu tak w pracy 
butlowniczej jak i przy szosach. Oczekuje się pow 
szeebnie ,.katifu“ tj. zbiorów W każdym razie 
jest obecnie wiele sposobności. bv ..Moacath ha- 
pcaloth’ i organizacje „Wjzo:‘ zrealizowały w ła
ściwą im inicjatywę w  pracy.

cu? — próbuję nieśmiało zapytać. —  Mało, b a r
dzo mało. K ilka fotografji. Pew ien znauy m a
larz portretow ał mego ojca kilka la t przed 
śmiercią. P o rtre t doskonale się udał, niestety 

je d n a k  przepadł. Była fo tografja  tego p o rtre 
tu, ale i fotografja przepadła- A szkoda, bo był 
to obraz bardzo ładny.

— A m anuskrypty?
—  Nie, b>ły jakieś m anuskrypty u m ojej 

zmarłej siostry, k tóra  mi je, jak  już w spom nia
łem przesłała, a ja je przekazałem  Żydowskiemu 
Instytutow i Naukowem u w W ilnie.

—* Tak —  dodaje jeszcze syn M endele —  po
została u ranie jeszcze jedna relikw ja po ojcu, 
mianowicie laska, k tó re j zawsze używał. Laska 
niebyła wysoka i dlatego ojciec mój, k tó ry  był 
dużego w zrostu, nie mógł je j używać. Jeden  zna
jomy przywiózł m u gałązkę z drzew a z Eree, 
k tó rą  dodano do laski. Laska ta  pozostała u 
mnie aż do dzisiaj, a strzegę jej jak  oka w glo- 
w ie.

Mały ale bardzo w zruszający szczegół- 
MOWA PODCZAS POGRZEBU

Pytam  «ie ip«7C7<- svnn. czv ma ieszeze jakieś

TO I OWO

Największe rozczarowanie 
Chaplina

Jeden  z w ielkich am erykańskich dzienników  
zwrócił się do słynnych aktorów  i gwiazd film o 
wych z zapytaniem , jak ie  przeżyli najw iększe 
rozczarow anie. In teresu jąca  jest odpowiedź 
Chaplina.

Największe rozczarow anie przeżył C haplin  —  
jak  tw ierdzi —  przed pięciu laty . Odbywał on 
wówczas podroż po zachodzie A m eryki i przy
był pewnego dnia do małego m iasta, gdzie 
właśnie rozbił nam ioty cyrk. Aby wzmóc fre k 
w encję, dyrek to r cyrku ogłosił konkurs: ,.Ten, 
kto po trafi najlep iej naśladować słynnego ko
mika Charlie Chaplina, otrzym a 50 dolarów 
— brzm iała zapowiedź.

Zapoznawszy się z treścią tego ogłoszenia, 
Chaplin, ulegając namowom towarzyszących 
mu osób, postanow ił wziąó udział w konkursie. 
W ieczorem  przybył więc do cyrku, w którym  
ptócz niego zjawiło się dwóch innych „n a j
autentyczniej ustylizowanych Chaplinów.

Publiczność wzięła na siebie rolę ju ry  i z 
krytyczną powagą śledziła popisy wszystkich 
trzech Chaplinów.

N agrodę otrzym ał pewien cowboy z zacho
du, k tó ry  tez został na stale zaangażowany 
przez dyrek tora , jako im ita to r Chaplina.

Przeżycie to uważa Chapliu za największe 
rozczarow anie, jak ie  kiedykolw iek przeżył.

Lwica powoduje zaburzenie
Z A m sterdam u donoszą: Najsłynniejszą miesz

kanką tego m iasta jest w tej chwili —  lwica, 
nazywająca się Gerta- Przez cały tydzień utrzy
mywało to zwierzę całą ludność A m sterdam u 
w wielkiem zdenerw ow aniu. .

Lwicę tę  przywiózł do E uropy jej właściciel, 
przedsiębiorca cyrkowy Ben B rahim  A bdullah, 
jednakże in teresy jego załamały się, tak , że był 
zmuszony sprzedać całą m enażerję. N ie chciał 
się rozstać jedynie z G ertą, k tó ra  była jego ulu
bienicą.

Lwica m aszerowała stale za jego jedynym , 
pozostałym wozem, k tó ry  służył mu równocześ 
nic za m ieszkanie. — Odżywianie zwierzęcia 
nie m usiało być jednak zbyt obfite, gdyż w nocy 
ryczało ono tak , że m ieszkańcy osiedli, gdzie 
wóz Ben B rahim a zatrzym ywał się, n ic  mogli 
zm rużyć oczu-

Poniew aż w ogrodzie zpologicznym A m ster
dam u było dosyć lwów, zadecydowała policja, 
że lwicę należy zastrzelić w je j klatce. P rze 
ciw tem u zaprotestow ał gorąco Ben B rahim  Ab- 
dułłab. Sprawa dostała się na łam y (izienników 
zabrało głos towarzystwo ochrony zw ierząt i w 
ten  sposób „być albo nic być" lwicy, stało się 
niejako aferą państwową.

Gdy nadszedł dzień, w którym  los lwicy m iał 
się rozstrzygnąć, rozpoczęły sic całe wędrów ki 
ludów, do wozu byłego właściciela cyrku. Tłum 
domagał się gwałtownie ułaskaw ienia G erty. — 
Wobec tego policja zdecydowała się przesunąć 
egzekucję. Na głównych ulicach A m sterdam u 
zarządzono zbiórkę na rzecz lwicy.

Po czterech dniach zam ieszania oświadczył 
dy rek to r ogrodu zoologicznego, że gotów jest

rzy go odwiedzali.
— D obrze znałem  pisarzy, którzy  często od 

wiedzałi mego ojca. Znałem  dobrze Białika, 
Rawniekiego, Achad H aam a. Nie m ieszkałem  w 
Odessie, ale od czasu do czasu przyjeżdżałem  
i spotykałem  się z nimi. Ma P an  teraz n ajlep 
szą ilustrację stosunku mego ojca do sjonizm u. 
Skoro tacy trzej najw ybitniejsi przedstaw iciele 
sjonizm u jak  Bialik, A chad Haam , Rawnieki, 
byli przyjaciółm i mego ojca, a B ialik m iał 6ię 
nawet az wyrazić, że dlatego m ieszka w O des
sie, bo chce być w bliskości mego ojca, to  chy
ba pozytywny stosunek mego ojca do sjonizmu 
nie ulega żadnej wątpliwości- W iadom ą jest też 
rzeczą, że B ialik czytał m em u ojcu 6we utw o
ry, zanim  je ogłaszał druidem- Przypom inam  
też sobie mowę, jaką B ialik wygłosił podczas 
pogrzebu...

A syn M endele w rócił jeszcze raz do pogrze
bu. k tóry  już był przedm iotem  naszej rozmowy 
W yrwałem się m ianowicie ze słowem, że po
grzeb napew no przem ieniony został w dem on
strację.

—  Nie. —  zauważył syn M endele —  To nie

przy jąć lwicę- Rów nocześnie zbiórka na  rzecz 
zw ierzęcia dala 4.000 złotych. Lwicę p rzy p ro 
wadzono w  trium fie  do ogrodu zoologicznego, 
a uradow any Ben B rahim  Abdullah otrzym ał
pieniądze, za k tó re  zam ierza otw orzyć znowu 
cyrk.

Głośny zbieg -  
postrachem Belgji

B elgją owładinąl nastró j paniki i strachu . Ca
ły k ra j zemocjonowamy jest sensacyjną ucieczką 
z więzienia głośnego i wsławionego w Belgji 
przestępcy, Józefa H erregodts- Ludność Belgji, 
a zwłaszcza prow incji H ainau t — żyje w oba
wie, że wznowią się prak tyki, k tórem i bandyta 
teroryzow ał doniedaw na cały kraj- 

38-Ietni Józef H erregodts grasował po k ra ju  
w ciężarówce, pojawiał się w ciągu dnia w miej- 
scowościach odległych o setk i kilom etrów  i po
pełnił w ciągu jednego roku 78 kradzieży z wła
m aniem  i grabieży nocnych. Uśm iercił też na 
przestrzeni swej karje ry  bandyckiej ośmiu po
licjantów  i żandarmów- Schwytanie go podczas 
jednej z wypraw nocnych okupione też zostało 
trzem a ofiaram i w ludziach.

8 stycznia 1935 roku sąd przysięgłych prow in 
cji H ainau t skazał Józefa H erregodts na karę  
śm ierci. Osadzono go w więzieniu Louvain, 
skąd  nie zbiegł jeszcze do tąd  żaden skazaniec. 
Z te j chyba przyczyny H erregodts oświadczył 
frz e d  kilku tygodniam i dyrekcji w ięzienia, że 
chce ujawnić ważne rew elacje. Władze belg ij
skie popełniły  wówczas błąd", przeniosły w ię
źnia do T ournai, gdzie m iał być przesłuchany 
przez sędziego śledczego. H erregodts doskona
le znał więzienie w T ournai: k ilkakro tn ie  był 
tam  gościem.

Przestępcę umieszczono w jednej celi z n ie 
jakim  T rannoy , włamywaczem.

H erregodts rychło w tajem niczył towarzysza 
swój p lan  ucieczki. P rę tem , wyłam anym  z 

żelaznego łóżka, obydwaj więźniowie zaczęli 
robić podkop w celi. Jed en  pracow ał, gdy d ru 
gi czuwał przy „judaszu". W ładze n ie  podjęły 
naw et żadnego podejrzen ia; przestępcy praco
wali ostrożnie i przezornie.

W ubiegły czwartek podkop dotarł wreszcie do 
podziemi więzienia, gdzie rozciąga się labirynt 
piwnic i korytarzy. Herregodts w yłam ał zakrato
wane okno i obydwaj bandyci znaleźli się na dzie
dzińcu więziennym, zaopatrzeni w  drabinę i 
drąg, znalezione w piwnicy. Przed nimi wznosił 
się 7-metrowy inur. Drabina była za krótka. 
Trannoy stanął na ostatnim szczeblu. Herregodts 
skolei na nim — i zdołał dosięgnąć szczytu. Her
regodts przeskoczył mur, pozostawiając za nim 
towarzysza. Nie zamierzał mu nawet pomóc.

Za murem, w  odległości dwumetrowej stal słup 
z przewodami telegraficznemu Herregodts prze
rzucił zabrany drąg — jednym końcem oparł go 
o mur, drugim o slup. Z szaleńczą odwagą prze
szedł po tym zaimprowizowanym moście.

Uruchomiono w  Belgji kilka specjalnych bry
gad dla pościgu za bandytą, którego imię znów 
budzi grozę w  całym kraju.

Roiraiiie ..Howv Hi m f
strow ał, a każdy chciał dać tylko w yraz swemu 
przyw iązaniu i czci dla mego ojca- O to starały 
Się wszystkie p a rt je, wszystkie warstwy, k tó re  
zebrały się na pogrzebie. B ialik o tem  mówił 
w swej mowie i ja  też w mowie, k tó rą  wygło
siłem  na cześć swego ojca...

Syn M endele sam mówił podczas pogrzebu. 
— Był to praw dopodobnie jedyny publiczny je 
go występ o ojcu- .Moz u a sobie wyobrazić gwał
tow ny napór uczuć, jeśii syn uczynił w yjątek 
i zabrał publicznie głos-
CZY PISZE W SPO M N IEN IA ’

Czy pisze pan  swe w spom nienia o swym oj
cu? — brzm iało ostatn ie m oje nieśm iałe pytanie 

Ja? Je s t rzeczą wykluczoną, bym  ja w ogóle 
pisał. Je s t to  u  m nie organicznie niem ożliwe 
P rzed  około 50-ciu laty  odłożyłem pióro i w ię
cej już do niego nie wróciłem-

T rzech nas było, od k tórych  bardzo wiele się 
spodziewano a którzy rów nocześnie zaczęli p i
sać: Szymon Dubnow, Sch, F rug  i ja. Dwaj z 
nicli spełnili nadzieje a ja — ale o m nie nie 
w arto  mówić.-.

Rozmowa ukończona żrnmamy sie
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Rzym, w grudniu.
W iadomość o załam aniu się p ro jek tu , w ypra

cowanego w Paryżu  przez m inistra H oare a i 
p rem jera  Lavala, naskutek  wycofania się zen 
rządu  brytyjskiego, wywołała w społeczeństwie 
włoskiem głęboką konsternację.

Po wysunięciu propozycyj m asy w okam gnie
niu oswoiły się z m yślą, że jeśli n ie  cały kon
flik t W łoch z  Abisynją, to przynajm niej zatarg 
Rzymu z Genewą, czy jak  tu  się uważa właści
w ie z Londynem , znajdzie pozytywne rozw ią
zanie na  drodze dyplom atycznej. Liczono 6ię 
z trudnościam i, przewidywano, iż rokow ania 
przeciągną się dość długo, ale n ie  spodziew a
no się, że wogóle do nich  me dojdzie. N asta
wiono się psychicznie na porozum ienie. Spo
dziewano się, iż w najgorszym  razie, jeśli na
cisk A ngłji i F rancji nie skłoni Negusa do u- 
stępstw , za spraw ą dwóch m ocarstw  zachodnich 
Liga zdezinteresujc się konflik tem  m iędzy Rzy
m em  a Ad dis Abebą, cofnie sankcje i da W ło
chom wolną rękę  wobec Abisynji. I w ten  spo
só b  Abisynją straci poparcie Angłji, a konflik t- 
ch a rak te r w ydarzenia o doniosłości m iędzyna
rodow ej, i stanic się zwykłą im prezą kolonjal- 
ną.

N ietylko szeroka publiczność, ale naw et czo
łowa prana bagatelizow ała początkow o p ro te 
sty, ikitóre się podniosły w A ngłji przeciw  p ro 
pozycjom  paryskim . D zienniki z iron ją  pisały 
o „burzy w szklance wody *, zapew niały, że 
przeciw  projektow i Laval-H oare występuje! w 
W ielkiej R ry tan ji jedwnie opozycja, t. zn. ła- 
burzyści i  liberałow ie oraz „m asonerja", czyli 

elem enty będące n ieprzejednanym i w rogaim  
faszyzmu. N atom iast większość rządow a, mimo 
pewmych zastrzeżeń podyktow anych raczej 
chęcią uspraw iedliw ienia się przed  wyboram i, 
aniżeli pragnieniem  przeszkodzenia kom prom i
sowemu rozwiązaniu zatargu, m iała, w edle re 
lacji prasy włoskiej, n ie  odm ówić poparcia  p a 
ryskiem u projektow i.

K orespondenci londyńscy pism  włoskich z

satyrycznem  zacięciem i dUżą dozą politow ania 
rozwodzili się nad  sześciu posłam i do Izby 
Gmin, którzy jedyni zpośród trzystu  kilkudzie
sięciu posłów p a rtji konserw atyw nej zgłosili re 
zolucję zwracającą się przeciw  propozycjom  
paryskim . Bawiono czytelników opowieścią, 
iż jeden  z podpisów położonych pod owym 
w nioskiem  okazał się w dodatku — podrobio
ny.

Pow ażniej znacznie patrzyły na rzecz rzym 
skie czynniki kierow nicze. Zdawały sobie one 
sprawę, że p ro jek t paryski wywołał prawdziwą 
burzę protestów  ze strony lewicy zarówno an
gielskiej jak  francuskiej i energiczną k o n trak 
cję polityczną. Podejrzew ano tu ta j, że dużą 
ro łę w te j kon trakcji odgrywa z za kulis m in i
ster E den, b ęd ący  równie gorącym  rzecznikiem  
daleko idących 6ankcyj i au to ry te tu  Ligi N a
rodów, jak  zaciętym  osobiście przeciw nikiem  
W łoch. Ale uśw iadam iając sobie doniosłość o- 
pozycji przeciw  propozycjom  paryskim , tu te j
sze koła kierow nicze obawiały się raczej, czy 
zdoła je  obronie Laval aniżeli H oare. Oczeki
wano, iż angielski m inister spraw  zagranicznych, 
m ając za sobą poparcie całego gabinetu z wy
jątk iem  Edema, a przedew szystkiem  osobiste 
poparcie prem jera  Baldw m a, p o tra fi przecież 
przeforsow ać w parlam encie bez większych tru 
dności p ro jek t paryski. N atom iast losy Lavala 
budziły dość poważne obawy.

Toteż, gdy zyskał on dla swej polityk i zagra
nicznej w Izbie deputow anych nadspodziew a
nie dużą większość, wydało się rzymskim czyn
nikom  kierow niczym , że niebezpieczeństw o, 
grożące propozycji Hoare-Lava-l zostało zaże
gnane. Będąc przekonane, że F rancji i  A ngłji 
uda się zbiorowym  wysiłkiem narzucić Radzie 
Ligi ich wolę i  skłonić Genewę do w yrażenia 
rów nież zgody na p ro jek t paryski, W łochy za
ostrzyły jeszcze jego krytykę. Chodziło im , aby 
wykazać wobec świata , że nie są z  propozy
c j i  zadow olone, ponieważ nie czynią one za
dość ich aspiracjom  i w ten  sposób wzmocnić

swą pozycję wyjściową w m ających nastąpić 
rokow aniach. Zgóry bow iem  było wiadomo, że 
propozycje angielsko - francuskie posłużą tylko 
za podstaw ę do rokow ań, k tó ra  będzie mogła 
ulec m odyfikacjom . Rzym zatem  pragnął, aby 
te  m odyfikacje w ypadły na jego, n ie zaś Abi- 
synji korzyść i gotował się do podjęcia na p ła
szczyźnie dyplom atycznej w alki celem rozszerzę, 
nia przyznanych m u przez p ro jek t ustępstw  i 
upraw nień.

P od  tym kątem  widzenia należy rozpatryw ać 
słowa wypowiedziane przez Mus&olimego w f o n  
tinji w przeddzień  debaty  w parlam encie an 
gielskim. W ielka jego powściągliwość w stosun
ku do propozycyj, brzm iąca nazew nątrz n ie 
m al jak  nieustępliw ość czy naw et odmowa, po
dyktow ana była względam i taktycznemu. Szef 
rządu włoskiego nie przewidział tylko, że mowa 
taka podziała w A ngłji jak  dolanie oliwy do o- 
gnia nastrojów  znakom itej większości opinji 
publicznej, przeciw nej „nagradzaniu  napastni- 
k a ‘‘. Stąd niem iłe zaskoczenie i konsternacja  w 
tutejszych kołach kierow niczych, gdy pod na- 
porem  opinji H oare ustąpił, a Baldwin wycofa! 
6ię z p ro iek tu  paryskiego. Takiego obrotu  sp ra 
wy nie oczekiwano. Wywołał więc on rozgory
czenie i pesymizm. U trw aliło się prześw iadcze
nie, że problem  abisyński stanął na martwym  
punkcie, że n ie  da się rozwiązać na płaszczyźnie 
dyplom atycznej, a tylko mo/.na go będzie roz
strzygnąć mieczem na teren ie  afrykańskim .

R. N.

„Europa •• kontynent 
ba star don rasowych1

Nowy Jo rk , ŻAT. Składając doroczne sp ra
wozdanie Columbia University, p rezydent te 
go uniw ersytetu, Nicolas M urray B utler, poddał 
druzgocącej krytyce teo rje  rasowe, zaznaczając, 
że śmieszne te  teo rje  „bronione są conajmmirj 
w jedinem wepółczesnem państw ie '4. Przytacza
jąc opinje wybitnych uczonych, B u tle r wywo
dził, że czystość rasy jest rzeczą nieistniejącą 
„G dyby —  oświadczył B u tle r —  zastosowano 
teo rje  rasowe do ludów  Europy, m usianoby 
s t w ie r d z ić ,  żc cała E uropa jest kontynentem  
bastardów  ra?owych‘‘.

118)
Skierował tedy mężczyzna osiołka ku wrotom 

więziennym. Przystanęli opodal bramy, w cieniu 
murów, u których szczytu lśniły ostre kolce odłam
ków szkła. Strażnik więzienny rozciągnął się wy
godnie na ziemi, a koło niego dogasała latarnia. Z 
świecy ściekał grubeiu Istrugami łój, czerwony jak 
krew. Wraz z nastającym dniem zerwał się chłodny 
wiatr i zgasił pełgający płomień. Stało więc tych tro
je, czekając na zakurzonej ulicy. Matka zsiadła z 
osiołka. Niebawem usłyszeli odgłos zbliżających się 
kroków, coraz głośniej dudniących w mat szu o ka
mienny bruk. Ktoś krzyknął:

— Otwierać bramy!
Strażnicy zawali się i stanęli na baczność po 

obu stronach odrzwi, trzymając karabiny sztywno 
i mocno na ramieniu. Rozwarły się wrota.

Matka wytężyła wzrok, by ujrzeć syna. Wyszło 
wielu skazańców, a wszyscy młodzi. Powiązano ich 
parami, ręce spętano konopnynj. powrozem, a ci, któ
rzy szli na przedzie, ciągnęli za sobą następnych. Na 
pierwszy rzut oka zdawało się, żc to sami młodzień
cy, — a jednak tu i ówazie kroczyły dziewczęta. Tru
dno je było rozpoznać, bowiem ostrzyżono im długie 
włosy i narzucono męską odzież. Nic nie zdradzało 
ich płci. Dopiero z bliska można je było odróżnić po 
drobnych piersiach i krągłych biodrach, lecz twarze 
ich tchnęły równą dzikością i śmiałością, jak obli
cza młodzieńców.

Matka wpijała oczy w każdą twarz aż nagle 
spostrzegła swego chłopca. Tak, krcczyl tam z gło
wą spuszczoną, przywiązany do jakiejś dziewczyny. 
Ręce ich były spętane razem.

Wtedy matka rzuciła się naprzód, padła na zie
mię obok syna. objęła jego stopy i krzyknęła pi ze-

— Synku!
Spojrzała w jego twarz trupio bladą. Wargi 

miał bzebarwne, ziemiste, oczy straciły blask. Gdy 
ujrzał matkę, pobladł bardziej jeszcze i byłby padł 
ną ziemię, gdyby nie dziewczyna, do której go przy
wiązano. Szarpnęła go i nie dała mu upaść ani przy 
stanąć, a gdy spostrzegła siwą staruszkę u nóg chłop
ca. zaśmiała się głośno. Był to śmiech dziwnie zuch
wały i bezradosny.

— Towarzyszu, — krzyknęła ostro, — pamiętaj, 
że nie istnieje dla nas ter?z ojciec ani matka, ani 
nikt bliski sercu, prócz naszej wspólnej sprawy.

Szarpnęła go z sobą naprzód.
Nadbiegł strażnik, chwycił matkę i odrzucił ją 

nabok. Ległą w prochu ulicy a szereg skazańców 
Kroczył dalej ku południowej bramie, aż znikł % 
oczu. Nagło popłynęła z ich warg jakaś dal:? pieśń. 
Szli na śmierć z śpiewem na ustach.

Wkońcu obaj mężczyźni podeszli do matki, by 
ją podnieść. Nie chciała przyzwolić. Leżała przez 
chwilę w kurzu napół przytomna, jęcząc 1 przysłu
chując się dziwnej pieśni; nie rozumiała niczego i 
jęczała.

Widocznie jednak w tern miejscu nie wolno tyło 
nawet lamentować, bowiem z drzwi więzienia wy
szedł dozorca, pełnij ją brutalnie kolbą 1 wrzasnął:

— Wynoś się stąd, stara wiedźmo!
Wtedy obaj mężczyźni przelękli się, podnieśli 

matkę przemocą, i posadzili ją z powrotem na grzbiet 
osła. Potem ruszyli w drogę. Zanim dotarli dc po
łudniowej bramy, zatrzymali się na chwilę opodsl 
muru, czekając.

(c. a. «.)i
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Przegląd gospodarczy
Powrót do gospodarki 
wojennej w nicmeuek
(K orespondencja  iilasna „Nowego D zienniku''),

Berlin, w grudniu.
\v obecnym czasie, kiedy we wszystkich dzie

dzinach życia dają si<3 zauważyć pow ażne b ra 
ki, jesteśm y świadkam i zjawisk, jakie pam ięta
my z czasów wojny światowej. Nie odnoszą na
wet skutku często wydawane zakazy naduży
wania ciężkich czasów w celach spekulacji i ol- 
hrzyihich zarobków  w drobnym  handlu. Ceny 
urzędowe, ustalone na tak  niskim  poziom ie, że 
drobni kupcy n ie  m ogą zarabiać, a naw et m u
szą dopłacać z własnych środków, zmuszają do 
szukania jakiegoś wyjścia. C harakterystycznem  
naprzyklad jest}, że cena sprzedaży mięsa woło
wego ustalona została niedawno tak, że fun t 
tego mięsa w drobnym  handlu  kosztuje o feni- 
ga m niej, niż w handlu  hurtow nym .

Jako  odstraszający przykład przyniosły p i
sma niedaw no wiadom ość, że jakiś kupiec w 
H am burgu zesłany został do obozu koncen tra
cyjnego dlatego, że swym odbiorcom  oznajm ił, 
/e  przy zakupnic kurczęcia otrzym ać można 
i pot fun ta  m asła. Państw ow y związek rolniczy 
musiał opublikow ać rozporządzenie, według 
którego przy ku p n ie  czy sprzedaży jęczm ienia 
i owsa. a więc w  handlu  hurtow nym , kupu ją
cy nie m oże być' zmuszany do zakupna innych 
towarów.

B rak towarów im portow anych, np kawy, 
nadużywany jest w sposób niebywały do pod 
noszenia cen surogatów  (Ersatzów). M inister 
aprowizacji wydaje p rze to  rozporządzenie, k tó 
re ma na celu uniem ożliw ienie podnoszenia 
ren  surogatów. Przem ysł surogatów  kawy n ie  
może według tego rozporządzenia regulować 
cen swych produktów . Aby zapew nić ludności 
pieczeń na Święta, w ydano w B erlin ie rozporzą
dzenie, że ty lko  w  m ałej m ierze używać m ożna 
do w yrobu w ędlin  i konserw  m ięsa w ieprzow e
go. Zakupno świeżego mięsa notow ane musi 
być na specjalnych arkuszach, aby rzeźnicy m o
gli być należycie kontro low ani. D la w ędlin u- 
stanowiono m aksym alne ceny. T ak  np . znane 
berlińskie w ędlink i t. zw. B ackw urst (coś w ro 
dzaju parów ek) sp rzedaje  się po  2.60 za k ilo 
gram, ciem ny salceson za 2.25 m arek  itd .

Organizacja hand lu  detalicznego w  tak ich  wa- 
runkach oczywiście została znacznie rozluźnio
na Świadczy o tem  np . fak t, że narodow o - so
cjalistyczna organizacja dla handlu  i rzemiosła 
..Hugo'1 została rozwiązana. Zadaniem  te j o r
ganizacji była obrona interesów  drobnego h an 
dlu. Zadania te  zostały usun ię te , a u rząd  p a rty j
ne dla handlu  i rzemiosła bronić będzie tylko 
politycznych interesów  drobnego hand lu . D rob
ni kupcy, którzy  do  reżim u narodow o • socja
listycznego oczekiwali popraw y bytu , pozba
wieni zostali obecnie jakiejkolw iek ochrony i 
przedstawicielstwa swych in teresów  gospodar
czych.

Że zarazem  wywołuje to  wrogi nastró j wobec 
reżimu w śród szerokich sfer drobnom ieszczań
stwa —  to nie ulega wątpliwości. Z. R.

Akcja anty japońska w U. S. A.
Rząd Stanów Zjednoczonych stara się pow 

strzymać wwóz japońskich tkan in  baw ełnia
nych. D epartam ent Stanu usiłuje skłonić ja 
pońskich eksporterów  do dobrowolnego zmniej 
szenia dostaw, przyczem  pow ołuje się na u- 
niowc, dotyczącą eksportu  Japon ji na Filipiny. 
Gdyby pe rtrak tac je  się n ie  powiodły, rząd am e
rykański ucieknie się do ostrzejszych środków . 
Zauważyć należy, żc wwóz japońskich  tkan in  
baw ełnianych do St. Z jednoczonych był w  p a 
ździerniku br. praw ie siedem razy  większy, niż 
w odpow iednim  m iesiącu roku ubiegłego, w ar
tość zaś przywiezionych tow arów  była tylko 5 
razy większa. Z tego w ynika, że przywóz miał 
cechy dum pingowe.

BĄTA powiększa 
kapitał zakładowy
\ J f r w a r z 3r8two A kcyjne „Bata*4 w Zim ie zwos

Echa ze świata

Potęga przesadów
Klub 13-hT" wypowiedział wolne zabobonom•«

13 grudnia ]jyl dniem godnym uwagi. Wypadł 
bowiem w piątek. A więc według starego zabo
bonu był dniem podwójnie feralnym: i 13 i piątek! 
Oluopność!

Tego właśnie dnia odbył się wielki bankiet w 
londyńskim ,;Klubie 13’“, który postawił sobie za 
cel zwalczanie zabobonów. Była to rzeczywiście 
świetna sposobność, aby wykazać, że trzynastka 
i piątek są całkiem niesłusznie szkalowane i 
traktowane jako wrogowie rodzaju ludzkiego.

Rzucając wyzwanie zakorzenionemu przesądo
wi, trzynastu członków klubu ucztowało wesoło 
— 13-go, w piątek! Stawili się wszyscy członkowie 
których jest — jak nazwa klubu wskazuje — 
trzynastu. Jednego z nich wezwano telegraficznie 
z Włoch, natychmiast przyjechał.

Do „Klubu 13“ należy lulku wybitnych lekarzy 
i adwokatów, dwu znanych dziennikarzy i paru 
artystów — Wszyscy zobowiązali się wstępując 
do Klubu, wałczyć niezmordowanie wszelkiemu 
sposobami z zabobonem, w każdej jego postaci 
i wykazywać bezpodstawność przesądów.

Podczas bankietu naumyślnie „prowokowano" 
zle moce. Na siole płonęły trzy świece, czego lu
dzie przesądni boją się panicznie. Zebrani, zanim 
zasiedli do stołu przeszli odważnie pod drabiną, 
opartą o ścianę. Usiadłszy, każdy z uczestników 
odtworzył nad sobą parasol i wywrócił solnicz- 
kę Potem dopiero zaczęto jeść.

W związku z tym bankietem prasa londyńska 
zaznacza, że Anglicy są nnogót bardzo zabobonni. 
Tłumaczy się to może poczęści znanym angielskim 
konserwatyzmem i kultem tradycji.

Prawdziwą świątynią przesądów jest giełda 
londyńska. Nie Znajdziecie tam ani jednego czło
wieka, któryby nie miał w kieszeni kawałka wę
gla. Jest to amulet, z którym giełdziarz londyński

nigdy się nie rozstaje. Jeżeli go przypadkiem 
zgubi, przerwie natychmiast najkorzystniejszą na
wet transakcję pobiegnie po nowy talizman!

Natomiast nowy ołówek jest groźną siedzibo 
złych sil. Nikt też na giełdzie londyńskiej nie 
robi notatek nowym ołówkiem. Kto bowiem nie 
chce lekkomyślnie zadrzeć ■* tajemniozcini mocarni 
i drogo za to zapłacić — musi posługiwać się 
malutką resztką ołówka. Im mniejsza oczywiście, 
tem lepsza.

Nie dziwmy się zbytnio gieldziarzom. Dlaczego 
go mają być lepsi od wielu bardzo wybitnych 
ludzi, którzy hołdowali wszelakim przesądom. W 
szczególności zabobonny Jęk przed trzynastką, 
r.ic jest bynajmniej smutnym przywilejem pro
staczków.

Gabrjcl d‘Annunato, wysyłając list 13-go. da
tuje go — 12 -f- 1. Wiktor Hugo, Dumas, Bałzae, 
Mussut wstawali od stołu, gdy spostrzegli, że bie
si. Uników jest trzynastu.

Z drugiej strony wiemy, że pewini wielcy lu
dzie uważali trzynastkę właśnie za liczbę specjal
nie szczęśliwą. Było to nie tyle odrzucenie prze
sądu, ile jego — odwrócenie.

O ile trzynastka, z malerni wyjątkami ma wszę
dzie fatalną reputację, o tyle co do feraftnyeh dni 
panują sprzeczne poglądy. Gdy w jednych k ra
jach piątek budzi trwogę, w innych np. we Wło
szech, uchodzi za dzień — Właśnie najszczęśliw
szy. Wiedzą o tern włoscy kolektorzy loterji pań
stwowej, którzy w  piątek mają największe o- 
broty. *

Nie wiadomo też, co sądzić o poniedziałku Jed
no narody umieściły go na „czarnej i iści ty", inno 
zaś uważają go za całkiem nieszkodliwy.

A może „feralność" dni zaJcży cd szerokości i 
długości geograficznej?

Kiss Edyta, najpiękniejsza hochstaplerka
londyńska

-(s) Gdyby miss Edilh Marmont posiadała zdol
ności pisarskie, mogłaby wydać najciekawsze pa
miętniki kryminalne. Gdyż ta nrloda dama, acz
kolwiek liczy dopiero 22 lat, ma za sobą bogatą 
przeszłość awanturniczą. Pozatem jest napę w no 
najpiękniejszą hochsztaplerką, która w ostatnich 
lotach przestąpiła progi więzienia europejskiego.

Mając la t zaledwie czternaście znudzona jedno- 
str.jnem życiem w domu ojca, kowala w  pobliżu 
JŁondynu. Opuściła pokryjontu dom i została kel
nerką w  m arynarskiej knajpie, w londyńskiej 
dzielnicy portowej. Publiczność nie należała do 
najlepszej i nie przyczyniła się też zbytnio do 
.podniesienia poziomu etyki i moralności pięknej 
Edyty. Edyta robi karjcrę, jej szef w swojej 
wspaniałomyślności podarował jej suknię wieczo
rową, toteż mogła każdego wieczoru, przed wi
downią złożoną z białych marynarzy i chińskich 
palaczy, popisywać się swoją sztuką choreogra
ficzną. Ale jej dążenia szły wyżej. Jej marzeniem 
było wyglądać i żyć jak wielka dama. Pewnego 
pięknego dnia między gośćmi w  hałlu wylwornc- 
]j. < hotelu, można było zauważyć i Edytę w sukni 
wieczorowej. Ale że ta suknia, wydawała się tyi- 
ko tak elegancką na tle knajpy, a nie wytwornego 
hotelu, Edyta korzystając z nieuwagi bogatej 
Amerykanki, ukradła jej drogocenny pierścień 
brylantowy. Ten śmiały czyn kosztował biedną 
Edytę dwa lata domu poprawczego.

Dwa lata spędziła w domu poprawczym. Teraz 
rozpoczyna się jej .właściwa karjera. Nauczona 
pierwszem niepowodzeniem „handlowem"', posta
nowiła z większą ostrożnością wziąć się do dzieli. 
Koleżanka z domu poprawczego zopoznulu ją z 
przemytnikami narkotyków, i Edyta z całym za
pałem poświęciła się nowemu „zawodowi”. Z 
malej dziewczynki z przedmieścia, przekształciła 
się w  światową damę, k tóra  z największą pew
nością umiała się znaleźć w  najwytworniejszych 
hotelach i lokalach. Nazywała się teraz misa 
Clire Nahlon, 1 jak bardzo policja się trudziła ,1

żeby ją przychwycić na gorącym uczynku, sprytna 
miss Claire jednakże umiała wywinąć się z naj
cięższej nawet opresji.

Nu szmugilu heroiny zarobiła tyle, że mogła 
znowu pewnego dnia przeobrazić się w bardzo 
elegancką i wytworną dam ę, raulim ę Coołey. 
„Pracow ała4' te raz  w City i  podawała się za 
córkę wybitnego dyplom aty. Zarobiwszy tam  
kilka tysięcy funtów  postanow iła udać się na 
urlop wypoczynkowy na  R iw ierę, gdzie w h o te 
lu zapisała się jako M ary P a trick , żona fab ry 
kanta z B ristolu. Już pierwszego dnia zrobiła 
Iiuorę. Pewien kanadyjski miljoner, zakochał się 
w niej po uszy, i starał się ją  nakłonić do roz
wodu z mężem. Zakupił wspaniały pałac, jacht l 
najnowszej marki auto, i czyni i wszelkie przygo
towania do ślubu. Ale pewnego dniu niespodzia
nie zastał piękną Al ary na czułem rendez - vou« 
t  jakimś młodym Albańc,zykicm. Sprzeda! pałac, 
jacht i samochód i wrócił do Kanady.

Piękna Edyta powróciła do Londynu i jako 
miss Iledda Rochc uzyskała wstęp do najlepsze
go tow arzystw a londyńskiego. Poza ambicjami 
towa rżyskiem! miała miss Mary jeszcze ambicje 
sportowe. Przez pewien czas upraw iała awjalykę, 
co jej zupełnie nie przeszkadzało w  zorganizowa
niu „artystycznej"' bandy złodziejskiej składają
cej się w pierwszym rzędzie z kamerdynerów i 
pokojówek arystokratycznych rodzin, w których 
ona obcowała. I tak ginęły w zaprzyjaźnionych 
domach, cenne bronzy, an tyk i, obrazy starych 
mistrzów i klejnoty. Przy tej sposobności powi
nęła s.ię jej noga i sieć, którą zarzucili na nią pit
ni i sprytni wywiadowcy Scotland Yardu poczęła 
się zwolna zacieśniać.

Wkońcu znalazła się piękna Edyta w  więzienia 
dla kobiet, w  HoM-oway. Ma na sumieniu blisko 
sto sprawek. Ale przypuszczalnie nje jest to je
szcze o3tatmi et»p karjery pięknej Edyty...

luje walne zgrom adzenie akcjonarjuszóu w ce
lu powiększenia kap ita łu  zakładow ego z fundu- 
ozów stabilizacyjnych. D otychczasowy k ap ita ł
który wynosi 175.4 m iłjonów  koron  czeskich, 
będzie powiększony do 500 m iłjonów  koron 
przez przelanie 324.6 m iljonow koron  z fundu
szu stabilizacyjnego.

Kredyty amerykańskie 
dla Wlbch

Pism a am erykańskie 'donoszą, że W łosi uzy
skali w bankach now ojorskich kredy t w  wyso
kości 1.3 m ilj. dolarów. Suma ta ma być zuiy* 
ta na zakup większej p a r tj i  żelaza, u  k tó f f  
.Włosi zaplac3  gotówką .
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Morris Schwarz i>koTowji niBCzarz
W spomnieliśmy już w poprzednim  artykule, że 

„Josie K alb“ był popisem  M orrisa Schwarza ja 
ko Napoleona tea tru  żydowskiego. N apoleon wy 
grał kapjpanję na całej linji —  zm ontował wi
dowisko w spaniałe, które, się długo jeszcze u- 
trzyma na repertuarze- Schwarz ma jednak  am 
bicję, by się również pokazać jako ak to r i d la
tego wystawił też „Tow ie M leczarza41. Nie uczy
nił tego ze względów kasowych lecz prestiżo
wych. Prasa ogłosiła to znowu jako trium f- 
P rzypatrzm j się jak się rzecz naprawdę, przed
stawia-

Arcydzieło klasycznego repertuaru  żydow
skiego rum ieni się teraz świeżą krw ią życia i 
dzięki hitleryzm ow i i jego naśladowcom stało 
się na nowo aktualne- Tow ie Mleczarz żyje na 
wsi k ilkadziesiąt lat, a współżycie jego z chło
pam i jest doskonałe. Chłopi n ietylko szanują go 
jako człowieka m ądrego, zawsze do pomocy i ra 
dy gotowego, ale go lubią. A Tow je nie jest 
zwykłym ,.jeszuwnikiem “ , nie schłopiał doszczę
tnie, lecz szafuje hojm e rozm aitem i w erse
tami, k tó re  zawsze kom entuje nieco opacznie, 
wzbudzając tern śmiech na widowni- Po 50-ciu 
jednak latach harm onijnego współżycia 7. „g ro 
m adą" m usi opuścić swoją wioskę. Chłopi wła
ściwie tnie nie m ają przeciwko niem u, wszędzie 
jednak  naokoło wypędza się Żydów ze wsi, więc 
i jego grom ada czyni to samo. N ie opuszcza 
jednak swej w ioski sam, bo towarzyszy m u cór
ka ukochana, k tó ra  zerwała związki n ietylko ro 
dzinne, lecz i ze społeczeństwem  żydowskiem, 
zakochawszy się we w iejskim  parobku. O to w 
krótkich słowach treść, k tó ra  teraz  sta ła  się jak  
już powiedzieliśmy, znow u ak tualną. W  powie
ści, k tó ra  jest arcydziełem  epiki, treść ta  jest 
różnobarw na, w  przeróbce dram atycznej zwę- 
żyla się tylko do jednego koryta-

Swego czasu wystawił „Tobjasza M leczarza1* 
p R udolf Za sławski, dobry ak to r i  jeszczo lep
szy kabotyn W jednej osobie- P rzeróbka Zaeław- 
skiego była pełniejsza i  m iała p re tensje  poka
zania nam  swego bohatera  w szechstronnie. Śro
dowisko było ty lko kanw ą, z k tó ro j w yrastała 
ta pełna hum oru  uśm iechającego się do nas 
przez łzy postać prostego Żyda, którv inteh-1- 
tn n  swoim n ie  rozum ie w praw dzie swej w spół
czesności, u jm uje ją  jednak  .w em  sercem  ko- 
chającem  i wszystko przebaczaj ąeem W  p rze 
róbce, k tó rą  nam  dał Zaslawski, chrzest Chawy 
nie jest główną osią akcji, lecz tyłku jednymi 
z najpoważniejszych epizodów. Obok Ubawy 
występuje n iety lko  starsza siostra Lajtla, ale 
też najm łodsza córeczka H udla, k tó ra  czyta już 
broszurki socjalistyczne, a je j narzeczony p ro 
wadzi ze swym teScienn długie dyskusje na tem at 
porządku społecznego. Młody chłopak cytuje 
M arksa, a Tobjasz odpow iada m u w ersetam i z 
psalmów, ale obaj doskonale się ze sobą p o ro 
zum iewają. ___________________________

luna jest zupełnie przeróbka, k tó rą  nam  daje, 
M orris Schwarz. Zniknęła z niej zupełnie H udla 
i jej zapalczywy m arksista, a na pierwszy plan 
wysuwa się miłość Chawy do parobczaka. jej 
chrzest w cerkwi prawo sławnej i walka aieszczę 
śliwego ojca żydowskiego z popem o swe dziec
ko. K ulm inacyjnym  punktem  tej przeróbki jest 
scena przed potężnem i mucami klasztoru, w któ 
rym przebywa nieszczęśliwa Chawa, scena obli
czona wyłącznic tylko na efek t i dlatego słusz
nie pom inięta przez Zasławskiego- Daje ona jed- 
nak  Schwarzowi nietylko możność wzruszania 
widowni, ale też pole do popisu swego kunsztu 
aktorskiego. Scena z popem, k tóry  wypędza b ła
gającego na klęczkach Żyda. urasta tu  do roz
miarów symbolu dwóch światów ale z drugiej 
strony zalatuje mocno m elodram atem . Na tej 
właśnie przeróbce poznajem y granice Morrisa 
Schwarza jako artysty i reżysera-

A rtysta potężny, im ponujący zwartością p re 
cyzyjnie. opracowanych szczegółów roli. Można 
powiedzieć, że Towje M orrisa Schvvarza m e jest 
tym naszym dobrym  kochanym  znajomym, k tó 
ry dla każdej sytuacji ma swój werset, a gdy 
życie sta je  się dla niego zbyt okru tne, a kielich 
goryczy przepełniony już jest po brzegi, nie 
plącze, bo Towie nie jest kobietą, bo Towje 
przedkłada w prawdzie Bogu każdą swą krzyw 
dę, ale nie we form ie ultim atum , bo Towje z 
Bogiem wojny nie prow adzi. U M orrisa Schwa
rza pow staje paradoksalna w prost sytuacja: ak
to r  przygniata rolę, wyolbrzymia je j rozm iary 
kosztem  praw dy i słodyczy, k tó rą  au to r p rze
poją swego bohatera. Towje w ujęcm  M orrisa 
Schwarza jest postacią m onum entalną, ale ta 
m onum entalność jest w niezgodzie z prosto tą 
zwykłego Żyda w iejskiego, k tó ry  w swej dobro
ci wszystko rozum ie i wszystko przebacza- W 
zetknięciu się z chłopam i jest Towje przez M or
risa Schwarza wyniosłym arystokratą , tak , że 
uio rozum ie się, dlaczego go chłopi dotychczas 
kochali i szanowali N astępuje tu ta j tak ie  prze
sunięcie punk tu  ciężkości, że widzimy tylko ak
tora , podziwiamy jego kunszt aktorski, ale nie 
doznajem y tego wzruszenia, jakiego doznaliśmy 
gdy Towja grał Zaslawski, ak to r mniejszego 
form atu  i kabotyn, ale przem aw iający do nas 
nu tą  serdec®ności. Je st to więc znowu rola obli
czona na efek t, jak  na efek t obliczona była re- 
żyserja, wysuwająca na pierwszy p lan  m om eut 
m elodram atyczny.

Zespól był zgrany doskonale, a z każdego 
szczegółu wyczuwać m ożna toskliwą rękę reży
sera. Nie wymienimy żadnych artystów  zada
walając się tylko ogólnem stw ierdzeniem , że ca
le widowisko opracow ane jest sum iennie i że ża
den z aktorów  n ie  gra na w łasną rękę.

Na samo zakończenie chciałbym k ró tk o  i la 
p idarnie ująć rolę M orrisa Schwarza w naszera 
żvdowskiem życiu teatralnym . Jest to świetny

Program radiowy
PONIEDZIAŁEK, 30. GRUDNIA 

Kraków (293.5) (5 30 Audycja poranna; 6o0 Po
ronny koncert z płyt; w przerwie o 7.29 dziennik 
poranny; 7.50 Program na dzień bieżący oraz pa- 
r ’ Informacyj; 11.57 Sygnał czasu, Hejnał z Wieży 
M ariackiej;' 12.03 Dziennik południowy, koncert 
Małej ork. PR. pod dyr. Zdzisława Górzyńskiego, 
chwilka gospod. domowego; 13.30 — 14.30 Połud
niowy koncert popularny z płyt; 15.15 Wiadom
0 eksp. poi. i przegl. giełd.; 15.30 Koncert revel- 
Jcrsów ..Wesoła Piątka1* 16.00 Lekcja jęz. niemiec 
kiego — dr. Jan Piprek; 10.15 Płyty; 16.45 „Wy
soka eksmisjo!*1 skecz Wiecha i Tadeusza Wittli- 
na; 17.00 „Babska ciekawość** pogadankę wygt. 
Mur ja Niklcwiczowa; 17.15 „Minuta poezji**: w ier
szo Janusza Stępowskiego wypowie Jerzy Bujań- 
ski; 17.20 Koncert kameralny wyk.; E. Wojakow- 
ski (flet); M Szaleski (altówka), Br. Prokopowicz 
(harfa); 17.50 „Zielony krzew jemioły1* pogadan
kę wygł. dr. Ascl Stjcrn: 18.00 Recit. śpiew. Cze
sławy Percnson, akomp. prof. Ludwik UrsteŁn;
18.30 „Skrzynka dla dzieci1* w opr. Toli Ttettin- 
gerowej; 18.10 Wiadomości bieżące; 18.45 Utwory 
Franciszka Liszta z płyt; 19.00 Odczyt: „Ondra- 
szek Śląski Janosik1* wygł. Adolf Fierla; 19.10 
Program na dzień następny; 19.20 Koncert rekla
mowy; 19.33 Lokalne wiadomości sportowe; 19.40 
Wiadomości sportowe z Warsz.; 19.50 Pogadanka 
aktualna; 20.00 Audycja strzelecka; 2030 Recital 
śpiew. W iktorji Pastewny, art. opery, przy fort. 
dyr. B. Walłck - Walewski; 20.45 Dzień, wiecz.
1 „Obrazki z Polski współcz.'*; 21.00 Koncert Pol
skiej Kapeli Ludowej Franc. Dzierżanowskiego; 
2130 „Polska awangarda poetycka11 wieczór lite- 
rtek i w opr. Tadeusza Peipera; 22.00 Koncert 
symfoniczny w wyk. ork. symf. pod. dyr. Grzego
rza Fitelberga i Lola Strasberg (fort); 23(50 Wia- 
dom. mełeorol. dla komunikacji lotniczej; 23.05
— 23.30 Muzyka taneczna z płyt.

W arszawa (1339.3) 6.30 — 18.30 p. Kraików;
18.30 „Listy od dzieci1* — W. Tatarkiewicz - Mał
kowska; 18 40 „Zycie kultur, i a r ty s t stolicy"; 
1345 Program ; 18.55 „Skrzynka rolnicza** — inż. 
Tarkowski; 19.05 Koncert reklamowy; 1933 —
20.30 p. Kraków; 2030 Płyty (Schmidt); 20.45 -  
2330 p. Kraków.

Katowice (395.8) 6 30 — 1.3.30 p Kraków; 13.30 
Lekcja języka polskiego; 13.45 — 1600 p. K ra
ków; 1600 „Co to  jest statystyka naukowa?“ — 
prof dr. Wilkosz; 16.15 — 18.30 p. Kraków; 1830 
„Ks. Konstanty Uamroł jako piewca przyrody 

śląskiej" — szkic liter. Wygt. W1 Płomiński; 18.45 
Koncert reklamowy; 19.00 „Skrzynka ogólna* — 
inż. Nitsch; 19.10 Program; 19.20 Przegląd prasy; 
19.35 — 23.30 p. Kraków.

Lwów (337.4) 6.30 — 18.30 p. Kraków; 18.30 
„Listy od dzieci" — omówi Ciocia Ada; 18.40 

Siiva Teram; 18.45 Płyty, 19.00 „Pływaj cały rok '1
— reportaż o krytych pływalniach wygł. mgr. 
Rischka; 19.10 — 23.30 p. Kraków.

Łódź (224) 6.30 — 18.30 p. Kraków; 18.30 Bajki 
dla dzieci; 18.40 O wszystkiein potroszku; 1845 
Płyty; 19.10 — 20.30 p. Kraków; 20.30 Płyty*; 
20.45 — 23.30 p. Kraków. •

organizator, dobry ak to r i reżyser. Nacisk kłaść 
należy na pierwszy punkt, a w tom właśnie tkwi 
znaczenie M orrisa Schwarza. M. K-

FRANCISZEK MOLNAR

Porada lekarska
Zdarzyła się ta  historja z moim przyjacielem 

Dela Horwatem, z którymi spędziłem wiele la t  
Był malarzem, rzeźbiarzem i archi tekiem, wybit
nie utalentowanym artystą. — Był jednak rów
nież namiętnym graczem. — Grał w  klubach Osten 
dy, w  Zoppołach, Monte Carlo. Grał śmiało, za
chwalę z wyjąlkowem szczęściem. — Przesiady
wałem przy nim w  milczeniu cale noce, podzi
elając jego śmiałe pomysły i wprost djabelski 
instynkt. Gdy szczęście po królkicm wahaniu za
częło mu sprzyjać w pierwszym kwadransie, nie 
pozwolił już mu ulotnić się.

Pewnego dnia proa.il pn ie , abym udał się £ 
nim do Wiednia, gdyż chory jest na żołądek i 
chciałby zasięgnąć porady u lekarza.

Pojechaliśmy do Wiednia i udaliśmy się do pro
fesora F. — N a kategoryczne życzenie Beli by
łem obecny podczas badania. Profesor oświad
czył, że żołądek funkcjonuje dobrze, lecz radził 
% naciskiem, aby Horwat zwrócił się neurologa . 
Pomimo, że byliśmy laikami, znaliśmy się na tyle 
na rzeczy, żeby zrozumieć powagę sytuacji, gdy 
przy cierpieniu ęołądka zwraca większy uwagę 
na odruchy kolan i źrenic, niż na rzekomo chory 
żołądek

U neurologa asystowałem również przy bada
niu. — Mój przyjaciel musiał się rozebrać I wy
konać zwykle w  tych okolicznościach ruchy: cho
dzić, zamknąwszy oczy, zakładać pale na naleć

i t. p Następnie położył się na brzuchu. Lekarz 
wziął do ręki długą igłę z główką na końcu. Igłą 
taką bada się wrażliwość nerwów kręgosłupa. 
Procedura polega na tern. że lekarz dotyka się 
grzbietu pacjenta końcem igły, to główką i spra
wdza tożsamość doznanego wrażenia. Lekarz roz
począł od końca igły.

— Koniec! — rzekł Bela.
— Zgadza się — potwierdził lekarz i dotknął 

znów grzbietu końcem.
— Koniec — rzekł Horwut
—- Brawo! — zawołał lekarz.
—  A teraz?
— Znowu koniec.
— Słusznie
Lekarz dotknął główką.
— Główka! — rzekł Beln
— Brawo! A teraz?
— Koniec!
— Bardzo dobrze!
Lekarz dotykał dalej i Horwat nie omylił się 

ani razu. — Odetchnąłem z  ulgą Uczucie przy
gnębienia, jtakiego doznawałem przez cały czas 
zaczęło powoli ustępować. W esół prawie scho
dziłem zc schodów i już gotów byłem uczynić 
jakąś uwagę pod adresem internisty, gdy Bela 
rzekł:

— Kochany przyjacielu, jestem bardzo chory
Spojrzałem na niego zdziwiony.
Tok jest, choroba moja jest bardzo poważna — 

powiedział z naciskiem.
— Jakto? — zapytałem. — Pirzecież wyniki 

konsultacji b r ł t  bardzo pomyślne, Z początku

obawiałem się o  ciebie. Gdy jednak widziałem 
jał* rozróżniasz, czy to koniec igły*.

— Kochany przyjacielu — przerwał mi Beła zc 
smutnym uśmiechem — przysięgam ci, że nie 
rozróżniałem niczego-, ani końca igły, ani główki 
Gdy* dotknął mnie poraź pierwszy w iedział5.n  
żr. to będzie koniec igły, jest to bowiem jej naj
ważniejsza część, nie zaś główka. P on tem  Ukarz 
popełnił błąd. stwierdzając głośno słuszność mo
ich słów, gdy powiedział przy pierwszuin rot- 
kidęciu „koniec". Przyszo mi wtedy na rr.yśl? £t 
jest to właściwie g ia  z dwojaky możliwością 
koniec i główka, zupełnie jak na rulecie „czerwo
ne" i „czarne" Na tern znoin się istotnie dobrze- 1 
już od tygodni sprzyja mi szczęście. Gdy lekar: 
dotknął mnie powtórnie, grałem znów na „ko 
nieć" i usłyszałem „brawo11. — Doznałem wtedy 
znanego graczom uczucia, gdy mierzą się ze szczę
ściem. Mów iłom wciąż „koniec", a gdy odgadłeir 
po raz czwarty, poczułem, że serja się kończy 1 
rozpocznie się ..główka". Znów wygrałem. Zagra
łem wtedy według znanego praw a: po serji „czar. 
wone‘‘ wychodzi raz „czarne", poczem kulka prze
skakuje znów na „czerwono11. To posunięcie uda
ło sic również i wygrałem w  ten sposób dzie
sięć razy. zupełnie, jakbym staw iał na „czerwo
ne * f „czarno". Gdyby lekarz milczał po każdcui 
dotknięciu, byłbym w wielkim kłopocie, co mini 
odpowiedzieć

Nie zapomnę tak ptędko dziwnego uśmiechu 
z jakim mówił Horwat, jak również całej tę;
historji
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INFORMATOR PALESTYŃSKI
na a n d  r e d . D ra  D . H offm an n a

Małżeństwo I rozwńd a emigracja
W pierwszej częśei uaszego artyku łu  (zub- 

In fo rm a tiJ  Palestyński z dnia 23 grudnia b r.ł 
omówiliśmy wypadki, kiedy em igrant może wy
jechać razem z zoną i dziećmi, oraz form alno
ści, k tó re  należy załatwić, by m ałżonkowie u- 
zyskali prawo wyjazdu odrębnego. Poniżej przy 
toczymy przepisy i p rak tykę, odnoszącą się do 
zawarcia m ałżeństwa po uzyskaniu certyfikatu  
przez osobę stanu wolnego.

Należy tu  rozróżnić następujące wypadki: l i  
Mężczyzna stanu  wolnego, obywatel polski m a
ją c y  praw o stałego pobytu w Palestynie przy
jeżdża do Polski, celem poślubienia żony i  za
b ran ia  je j do Palestyny, 2) Zawarcie w Polsce 
m ałżeństwa przez obyw atela palestyńskiego, 3) 
Zawarcie małżeństwa i rozwód w Palestynie*

% w ypadku pierwszym spraw a przedstawia 
się zupeinie prosto : obywatel polski, stale za
mieszkały w Palestynie, może po przyjeździe 
do Polski zawTzeć związek m ałżeński wedle 
obowiązujących u nas przepisów , jednakże nie 
m oże  zabrać ze sobą natychm iast żony do P a 
lestyny. P rzed  wyjazdem z  Palestyny zaopatru 
ją się osoby m ające prawo stałego pobytu w 
Palestynie w tzw. wdzę pow rotną, k tó ra  jest 
zwykle ważną na 1 rok, wydawaną zaś bywa 
przez D epartam ent Im igracyjny  R ządu P ale
styńskiego. Oczywiście, że na zasadzie te,ij wizy 
tiowozaślubiona żona nic może przybyć do P a 
lestyny, zaś konsul angielski w Polsce nie jest 
upoważniony do ndzielenia je j wizy wjazdowej 
Może ona zatem  wyjechać ty lko na zasadzie 
„drisza", o k tó rą  podać się w inien m ałżonek 
po powrocie do F alestyay  wzgl. może zwrócić 
się o „dinisza' pisem nie do R ządu Palestynę 
kiego jeszcze w czasie pobytu w Polsce. O za
ła tw ien ia  decyduje w każdym  poszczególnym 
w ypadku D epartam ent Im igracyjny. Do podania 
o „driisza“ należy dolączyc urzędow ą m etrykę 
zaślubin. Obyw atele polscy w inni przed  wy jaz- 
dem do Polski w celu poślubienia żony i zabra 
nda jej do Palestyny upew nić się, że następnie 
.drisza* otrzym ają ewent- w -wypadkach w ą tp li 
wycli /w rócić  się o poradę do M achlakat Hxalija 
Agencji Żydowskiej wzsl- do K onsulatu Pols
kiego.

Zupełnie inaczej przedstaw ia się rzecz w wy
padku, gdy ślub w Polsce zaw arty został przez 
obvwatela palestyńskiego, posiadacza paszportu 
palestyńskiego, gdyż w zasadzie ma on możność 
niezwłocznego zabrania żony. O statnio na tra fia 
ją osoby te  na trudności polegające na  tom, że 
konsulat angielski żąda, by m etryka zaślubin 
byia zatw ierdzoną przez Starostwo. W ojewódz
two i M inisterstwo Spraw W ewnętrznych. Me
tryka ślubu musi być szczegółowym  wyciągiem 
z ksiąg m etrykalnych czyli, że nie wystarczy 
tak zw- k ró tk i wyciąg z ksiąg, t* j. m usi zawie
rać m. i. zapodanie stanu cywilnego obojga 
małżonków przed ostalniem  zawarciem m ałżeń
stwa. W w ypadku gdy jeden z m ałżonków był 
poprzednio wdowcem (a) lub rozwiedzionym (ą) 
należy do m etryki zaślubin dołączyć świadectwo 
zgonu poprzedniego m ałżonka wzgl. akt roz
wodowy zatw ierdzone przez cen tralne władze 
państwowe, w k tórem  te  fak ty  wzgl- czynności 
praw ue miały miejsce. O ile n. p* rozwód w 
poiprzedniem m ałżeństwie m iał miejsce w P a 
lestynie pow inien obywatel palestyński przed  
wyjazdem  do Polski gdzie m a zawrzeć nowe 
m ałżeństwo, w ystarać się o tzw. „divorce certi- 
fica te" . Skutki zaniechania s ta rań  w tym kie 
runku  i nieprzedłużenie konsulowi dokum entów  
urzędowych, świadczących o dokonanym  zgo
dnie z praw em  rozwodzie wzgl. o śm ierci po
przedniego m ałżonka mogą byc fa ta lne: konsul 
może za trzym ać paszport palestyński i wydać 
wzamian tzw. dowód tożsamości- W dalszym 
ciągu konsulat zwraca się do R ządu P alestyń
skiego o przeprow adzenie dochodzeń mających 
na celu stw ierdzenie stanu cywilnego petenta 
w w ypadku zaś kiedy okaże się. że stan  praw 
ny n ie  pokryw a się z przedstaw ieniam i peten ta

II.

grozi tem u ostatniem u kara  a nawet u tra ta  o 
bywatelstwa palestyńskiego. Oczywiście że, 
wrazie stw ierdzenia prawdziwości zapodań o- 
trzym uje żona paszport palestyński, na k tóry  
bez przeprow adzania innych form alności może 
wyjechać do Palestyny. Z chwilą uzyskania pa
szportu palestyńskiego traci t cm samem oby
watelstwo polskie winna zatem  wystarać się w 
kom petentiiem  starostw ie o wizę pobytową u- 
praw niającą do pozostania w Polsce przez o- 
kreślony ozas.

Dodać należy, że właściciel paszportu  pale
styńskiego, zwracający się do konsula o wyda
nie żonie paszportu palestyńskiego winien prócz 
m etryki ślubu i ewent. wymienionych wyżej 
dokum entów  przedłożyć również dowód osobi
sty zony (przed zamążpójściem i i 3 fotograf je 
je j z potw ierdzoną urzędowo identycznością 
(przez m agistrat, starostw o lub D yrekcję P oli
cji). Osobiste staw ienie się u konsula nie jest 
w zasadzie wymagane-

Omówieniem przepisów praw a palestyńskie
go, dotyczących zawierania małżeństwa i roz
wodu w  Palestynie  zajmiemy się w najbliższym 
num erze In fo rm atora  Palestyńskiego.

Najbliższe transporty  em igracyjne wyznaczo
ne są na dzień 8 i 22 stycznia okrętem  „Polon- 
ja “ z K onstanzy. Odjazdy transportów  em igra
cyjnych via Tryjest nic są chwilowo przew i
dziane.

Najbliższe okręty odpływają:
1 stycznia 1936 „G alilea” z T ryjestu , „Car- 

naro"‘ z N eapolu
4 stycznia „D acia" z Konstancy
5 stycznia „H ar K arm el” z Konstancy
7 stycznia „Tel-Aviv ‘ z Tryjestu
8 stycznia „P o lon ja" z K onstancy, „Gerusa- 

lenune" z T ry jestu
10 stycznia „Princesa O lga" i „P alestina" z 

T ryjestu
11 stycznia „R om ania" z K onstancy
12 stycznia „E spcria" z N eapolu

14 stycznia „H ar C ijon" z K onstancy
15 stycznia „Galilea*" z  T ryjestu
17 stycznia „C ham polion" z M arsylji i  „Pils- 

n a "  z N eapolu
18 stycznia „D acia" z K onstancy

Jak emigrować mogą do Pale* 
styny cuazoziemcy 
przebywający w rolsce?

Spraw a ta jest obecnie aktualną z uwagi na 
częste obecnie wysiedlanie obcych obywateli 
przez rożne paustw a. Zasada ogólna jest ta, że 
B rytyjski Urząd Paszportow y w Warszawie u* 
dzielą wizy ważnej na w jazd do Palestyny na 
jakimikolwiek paszporcie państwowym wzgl. na 
paszporcie nansenow akim , o ile p e ten t otrzy
mał certy fika t o d  b iu ra  palestyńskiego wzgl- 
udzielono m u certy fika tu  kapitalistycznego, 
laksam o  przedstaw ia się sprawa o ile cudzo
ziemiec zamieszkały chwilowo w Polsce o trzy
mał „drisza" z Palestyny, a kop ja przesianą zo
stała do w spom nianego urzędu paszportowego 
w Warszawie- Cudzoziemcom chwilowo zam ie
szkałym  w Polsce nie czyni się specjalnych tru 
dności przy wnoszeniu podań  o certy fikat z  ka- 
tegorji kapitalistycznej, niem niej w inni oni 
przedłożyć te sam e dowody pochodzenia k ap i
tału co obyw atele polscy.

Chalucim, obywatele państw  innych, o ile 
przydzielono im  certy fikaty  ze strony biura p a 
lestyńskiego w Polsce, nic muszą bynajm niej 
podejm ow ać wiz angielskich w swojem pań
stwie lecz m ogą bezpośrednio z Polski w yje
chać. To sam o dotyczy innych uchodźców, w 
szczególności obyw ateli niem ieckich.

Bezpaństwowi, n ie posiadający żadnych p a 
szportów  o ile przyznano im  certyfikat o trzy, 
m ują ua podstaw ie s ta rań  biura  palestyńskiego 
zaświadczeń < a Inspek to ra  Em igracyjnego na 
zasadzie k tórych otrzym ują w kom petentnych 
starostw ach „dowody osobiste" wzgl. „dowody 
tożsam ości" wystarczające do uzyskania wizy 
angielskiej i opuszczenia Polski-

Koszty wizy angielskiej wynoszą dla obyw a
teli niem ieckich, czechosłowackich, węgierskich, 
rum uńskich i bezpaństwowych 18 zł od pa*zpor 
tu , dla obywateli Stanów Zjednoczonych 52 zł. 
od paszportr

■o 00-

Odpowiedzi redakcji
(Zapytania należy kierować do Redakcji z zaz

naczeniem na kopercie: do „Informatora Pales
tyńskiego ‘)-

„MATURZYSTKA** — Należy zwrócić się do 
Towarzystwa Przyjaciół Uniwersytetu llebraj- 
stiego v» Warszawie, ul. Orla 11. z prośbą o 
przesianie nowego prospektu i zastosować się 
ściśle do informacyj.

„EMUNA** PRZEMYŚL —- 1) Uzyskanie pobytu 
ra  zasadzie zawartego małżeństwa możliwe i jak 
dotychczasowa praktyka wykazuje bardzo praw
dopodobne.

2) Zwrot kaucji wedle dotychczasowej prakty
ki następuje, gwarancji w tym kierunku brak. 
3v Kwota kaucyjna zostaje wpłacona we (funtach 
palestyńskich według kursu warszawskiego w

dniu przekazania pieniędzy do Palestyny. -1) Tekst 
deklaracji nie będzie tu  etanowi!, zdaniem na- 
szem, przeszkody. 5) Wydział turystyczny przy 
Egzekutywie Organizacji Sjońskiej, Kraków Die
tla 107.

„STAŁY CZYTELNIK Z TARNOWA": 1) Uo 
do praktyki prywatnej ma zastosowanie zamknię
cie listy lekarzy, wprowadzone w  życie z dniem 
1 grudnia br. Praktyka w  instytucji społecznej 
dopuszczalna, mimo zamknięcia list lekarzy, jed
nak widoki jej uzyskania są w  rzeczywistości 
bardzo małe. Wogólności daje się odczuć prze
pełni enio w tym zawodzie. Na dalsze zapytania 
oopowicmy w nast. „Informatorze Palestyńskim"

(Reszta odpowiedzi w następnym dodatku).

Transfer greckc-palestyfiski
Saloniki Z. A. T. Przedstaw iciel Anglo-Pale- 

stanę Barak w Jerozolim ie, d r  Adolf W erner, 
rozpoczął w tych dniach oficjalne rokow ania 
z dyrekcją greckiego banku państwowego w A- 
tenacb w spraw ie zaw arcia palestyńsko-greckiego 
układu  transferowego- (W Grecji obowiązuje, 
jak  wiadomo, zakaz wywozu waJuty.) Na pod 
stawie tego układu rząd grecki ma zezwolić na 
wywóz kapitałów  Żydów greckich em igrujących 
do Palestyny oraz sum zbieranych w Grecji na

rzecz funduszów sjonistycznych, jako le i  -mm 
u rzędu  palestyńskiego w Salonikach- T ransfer 
m a się stać źródłem  poważnych dochodów dla 
skarbu greckiego, jak  bowiem sądzą greckie ko
ła gospodarcze, transfe r przyczyni się do po
większenia eJ^sjiortu towarów greckich do P a 
lestyny. O ceniają, że do Grecji wpływa tygo
dniowo najm niej 2000 f. szt. w postaci zapomóg 
wysyłanych do swych rodzm  przez 10,000 zam ie
szkałych w Palestynie żydów  greckich.
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Tytoń i jego szkodliwości

Zwyczaj palenia ty toniu  rozpowszechnił się 
w E uropie  od końca XV-go stulecia, po od* 
kryciu Am eryki, skąd roślina ta razom z wielo
m a innem i została przyw ieziona przez konk
w istadorów. We F rancji uważano ty tou  począt 
kosco za roślinę o nadzwyczajnych własnościach 
leczenia wszelakich ran , wrzodów x wy prysków  
ekórnych. Po niezbyt udałych próbach  stosow a
nia ty toniu , jako środka leczniczego, rozpowsze 
chniać się zaczęło palen ie ty ton iu  i zażywanie 
go w postaci tabaki.

N ajlepszą tabakę produkow ała F rancja . An- 
glja i Niemcy przodow ały w paleniu. W X II-em  
stu lec ia  zaczęły się Jednak represje  przeciwko 
palaczom Zaczęto zwalczać

notvą plagą ludzkości 
za pom ocą rozm aitych zarządzeń. Na p ro d u 
centów  ty toniu  zaczęto nak ładać wysokie po
d a tk i. Papież U rban V II rzucił klątw ę na tych, 
k tórzy  p a lili w kościołach. W Rosji obcinano 
palaczom  nosy. Na W schodzie palono kupców, 
handlujących tytoniem . W kato lick iej Hiszpa- 
n ji zakaz palenia ty toniu  włączono naw et jako 
„grzerh  tytoniowy) do szóstego przykazania. 
R eform atorzy społeczni z am bony i w pism ach 
ośmieszali i zw alczali zwyczaj palenia. Wszyst
ko napróżno. Używanie ty ton iu  zakorzeniło 
się coraz silniej we wszystkich krajach .

R epresje stopniow a słabły, ponieważ pań
stwo zaczęło samo ciągnąć zyski z upraw y i  han  
d la  tytoniem . Państw a dzisiejsze n ie  tylko sa
m e p roduku ją  papierosy i  cygara, ale naw et 
zachęcają rolników  do upraw y ty toniu . Pod 
tym  względem; spraw a ty toniu  przedstaw ia ą<ę 
podobnie, jak  z  a lkoholem . Trucizna, k tó ra  
przynosi państw u dochody,^przestaje być tru 
cizną.

Z atrucie ty toniem  jest jed n ak  bardzo częste, 
częstsze naw et, niżby to m ożna było przypu
szczać. T rującym  składnikiem  ty toniu  jest 

n iko tyna ,
odkryta w r. 1809 p izez  V ąuquelin’a. W 1000 
gram ów ty ton iu , zależnie od gatunku, znajduje 
się od 2 do 7 gram ów nikotyny. O stopniu  ja- 
dowitości nikotyny sądzić możem y z tego, że 
k ro p la  n ikotyny, prow adzona do jam y ustnej 
ko ta , pow oduje śm ierć w k ró tk im  czasie. Dzia
łanie szkodliwe nikotyny uwidacznia się prze- 
dewszystkiem na sercu i naczyniach krw ionoś
nych. N ikotyna zwiększa ciśnienie w narządzie 
krążenia i  z czasem pow oduje w u  im zmiany 
sklerotyczne. A rterjoskleroza z kolei, zwiększa
jąc pracę sorca, wywołuje jego przerost. W re 
zultacie w ystąpić mogą poważne zaburzenia w 
krążeniu. Rozwija się choroba sercowa.

Pozatem  nikotyna działa szkodliwie na układ 
nerwowy, w szczególności na układ, regulujący 
traw ienie. Poraża również

ośrodki neriaowc serco 
i wywołuje zaburzenia w czynności tego, tak 
v ażnego dla zdrow ia i życia, narządu.

N ikotyna dostaje 6ię do organizm u (do krwi) 
rezm aitem i drogam i: nie tylko przez błony 
śluzowe —  nosa, jam y ustnej, przew odu p o k ar
mowego i oku —  ale naw et przez skórę i d la
tego działanie je j na organizm  jest szybkie. 
Już 5 m iligram ów  nikotyny m oże wywołać o- 
bjawy zatrucia, zwłaszcza u człowieka, nicprzy- 
^wyczajonego do w dychiwania dymu ty tonio
wego. Z nane są wypadk- zatrucia u  dzieci, p rze
bywających czas dłuższy w pom ieszczeniu za- 
dymionem.

Rozróżniam y
zatrucia ostre i przew lekle.

‘ >sfrc za trucia  zaobserwować możemy u m ło
dzieży po pierw szej próbie palenia. D elikw ent 
tak i odczuwa zim ne poty  tw arzy i rąk , szum w 
uszach, ból głowy, nudności, poczem  następują

wymioty. Tw arz staje się blada. P rzy  gwałtów- 
nem zadziałaniu trucizny następuje om dlenie. 
Znane są naw et wypadki nagłej śmierci u dzie
ci po w ypaleniu k ilkunastu  papierosów . 
Przyzw yczajenie do nikotyny faktycznie nie 
istnieje. Organizm ludzki jest zawsze jednako
wo wrażliwy na n ikotynę Pozorna w ytrzym a
łość nałogowych palaczy na n ikotynę polega 
na tern że błona śluzowa narządu oddechow e
go i żołądka pod wpływem dymu w znacznym 
stopniu zatraciła zdolność w chłaniania trucizny.

U nałogowych palaczy stw ierdza się często 
niepraw idłow ość uderzeń serca, kołatanie, na
pady duszności, najczęściej w nocy. Dym ty to 
niowy działa szkodliwie również na przew ód 
pokarm ow y, pow odując w jam ie ustnej zapale
n ie  śluzówki —  v,t lżejszych w ypadkach podraż
nienie —  zmniejsza wydzielanie kwasu solnego 
w żołądku, co prow adzi do zaburzeń traw ienia 
i zaniku łakm en a i często jest powodem  rozwol 
c ień .

N arząd oddechowy palacza cierpi z tego po
wodu, że pod wpływem dym u powstawać mogą

stany kataralnc śluzów ki

rozm aitych odcinków tego narządu. Bezpośre
dniego związku z gruźlicą płuc nie udało się 
stwierdzić. N ikotyna wpływa ujem nie na poten  
cję płciową u mężczyzn, a u kobiet, szczególnie 
u robotn ic zatrudnionych w przem yśle ty tonio
wym, bywa często powodem poronień. Cieka
we jest oddziaływanie nikotyny na psychikę 
Palen ie  wywołuje zm niejszenie precyzji przy ru 
chach skoordynow anych i wpływa ujem nie na 
spraw ność kojarzenia pojęć.

O ile um iarkow ane palenie u  osol) zdrowych, 
naw et w ciągu wielu lat, wobec zakorzenionego 
zwyczaju, może być z punk tu  w idzenia zdrowia 
do pewnego stopnia toieruw ane, o tyle u osób 
chorych na serce, płuca, a przedewszystkiem

chorych na kih;,

jest absolutnie niedopuszczał ie. Zauważono, 
że pom iędzy występowaniem  n luetyków  raka 
języka lub warg a paleniem  zachodzi nicw ątpli 
rvy związek. Dym tytoniow y odgrywa w danym 
w ypadku rolę czynnika wywołującego. Zaryw a
nie tabak i i żucie ty ton iu  sprowadza tak ie  , sa
m e sku tk i dla zdrowia, jak  i palenie. W Polsce 
żucie tytoniu nie ma jednak , zdaje się, żadnych 
zwolenników, w odróżnieniu od Am eryki, gdzie 
zwyczaj ten panoszy się nagm innie, szczególnie 
wśród m arynarzy.

B erlin  Z. A- T. Sąd w Schwerinie rozpatrzy! 
skargę lekarza-Żyda przeciwko burm istrzow i te 
go m iasta, k tó ry  odmówił lekarzow i zezwolenia 
na założenie w Schwerinie k lin ik i pryw atnej, 
k tó ra  byłaby przeznaczona dla pacjentów-Ży- 
dów. Odmawiając zabiegom lekarza-Źyda, b u r
m istrz tw ierdził, że odlnośne przepisy wymaga
ją  od  k ierow nika klin ik i „praw um yślności po li
tycznej", 6koro zatem  Żydzi w Niemczech u- 
chodzą za „politycznie niepraw uiuyślnych", b u r
m istrz m e może zadość uczynić prośbie petenta.

Odpowiedzi redakcji
POMYSŁOWA, 1) Medycyna nie zna niestety 

skutecznego środka, któryby mógł wadę tę za
tuszować lub zmienić. 2) Po każdcni jedzeniu i 
piciu należy w argi smarować wazeliną borową.

NIEWINNA X. 1) Nie są to wprawdzie objawy 
groźne, ale w każdym razie są objawem niepo
żądanym i chorobliwym. Przyczyny mogą być roz 
maite: niedokrewność, ka tar pochwy lub macicy, 
następstwo onanji itd. 2) Leczenie ustalić można 
dopiero po stwierdzeniu przyczyny, czego na od
ległość zrobić nie można.

STROSKANA MATKA. Przyczyną bywają naj
częściej zaburzenia w  funkcjonowaniu jajników. 
W każdym razie konsultacja lekarza pożądana. 
Sądzimy, że zażywanie lub wstrzykiwanie prepa- 
ralów, zawierających wyciąg z jajników sprowa
dzić może pożądaną zmianę.

CIEKAWY I. 1) Zupełnie wyleczalna. 2) Jeżeli 
to iest istotnie stadjum pierwsze, to  wystarczy 
nawet 1—2 kuracyj, co razem z przerw ą miedzy 
pierwszem a drugiem leczeniem trw ać musi 6—7 
miesięcy. Bezpieczniej jednak jest dodać jeszcze 
jedną kurację. 3) Tylko jeden sposób leczenia.

BARDZO ZOBOWIĄZANY. 1) Nie sądzimy, iż
by ten nałóg stał w  związku z zauważonym ob
jawem. 2) Nie przypuszczamy. 3) Musiały być in
ne przyczyny których stwierdzenie wymaga zba
dania lekarskiego.

ŻYDÓWKA. 1) Waga naogół bardzo mała, ale 
z przybytku ostatnich 3 dni widać, że dziecko 
szybko nadrabia braki, lak, że niema powodu do 
obaw. 2) W ystarczy karmić regularnie 5 razy na 
dzień Żadne dodatki w tym wieku nie są potrzeb 
ne.

ZROZPACZONA 21 — KATOWICE. I owszem, 
cierpienie to jest dostępne leczeniu i wytaczaniu. 
Adresów lekarzy z zasady nie podajemy; znajdzie 
je Pani w  każdej aptece krakowskiej Pożądana 
jest tylko konsultacja dobrego, wytrawnego ii ter 
nisty.

BARDZO WDZIĘCZNA ABONENTKA. Jest to
śiodek, barwiący włosy i naturalnie na kolor 
ciemny.

NADZIEJA. Bez zbadania laryngologicznego tru  
duo w ogóle zabierać w tej sprawie głos, zwłasz

cza, gdy chodzi u organ tak ważny. Musi 
P?ni przyjechać do Krakowa i zwrócić się do spe 
eja lis ty.

BE. CE. DE. 1) Jest lo zapewne spowodowane 
istniejącemi hemoroidami. 2) Chirurg. 3) Wskaza 
ne przykładanie na noc maści ichtyolowo - kam
forowej (za receptą lekarza). Pozatem w zimniej 
sze dni klapki na uszy. 4) Zapewne przejściowe 
wyczerpanie nerwowe, a może — brak atrakcji na 
leżytej? 5) Jedyna rada — lo czuwanie przy dznec 
ku przed zaśnięciem i rano przed obudzeniem 
się.

Sąd stanął a a  .stanowisku, że postępow anie 
burm istrza jest niepraw ne, gdyz osobie peten ta  
uic zarzucić nic można, tem bardziej żc odbył 
on w czasie wojny służbę frontow ą i ponadto 
przez 9 la t był p rofesorem  uniw ersytetu  n ie
mieckiego. Okoliczności przynależności pe ten ta  
do rasy żydowskiej m e sło i a a  przeszkodzie, 
aby mu udzielono wymaganego zezwolenia, tem- 
hardziej że k lin ika ma być przeznaczona wyłącz
nie dla pacjentów  żydowskich.

Czy jesteZ już członkiem L. 0. P. P.?

(Reszta odpowiedzi w następnym dodatku).
----------------l i g ,  i ■  lą a ig i w w a ą

Wyrek sądu niemieckiego
w sprawie żydowskiego lekarza
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Członkowie sjońskiego A. C. w Polsce
protestują przeciw Radzie Ustawodawczej

W arszawa, 29.12• ŻAT- Na odbytej dziś pod 
przew odnictw em  w iceprezesa sjońskiego A. C. 
D ra I . Schw arzbarta naradzie  czlonkow A- C_ 
z Eolski, powzięta została następująca rezolucja 
przeciw pro jek tow i Rady ustawodawczej:

Z rozgoryczenielu i żalem  społeczeństwo ży
dowskie w Polsce przyjm uje wiadomość, że 
brytyjska władza m andatow a przystępuje do 
realizacji Rady ustawodawczej w Palestynie. 
W łaśnie obecnie, gdy by t żydostwa rujnow any 
jest w szeregu krajów , gdy stoimy wobec wy
gnania Żydów z Niemiec, gdy są całkowicie za 
chwiano pozycje egzystencji społeczeństw a ży 
dowskiego w eałej E uropie wschodniej, gdy set- 
ki tysięcy Żydów widzą jedyną nadzie ję  ludz 
kiego bytow ania w Palestynie, właśnie w chwi
li obecnej adm inistracja brytyjska w Palestynie 
czyni p róby  utrudnienia norm alnego rozwoju 
naszego narodowego dzieła odbudowy.

Rozgoryczenie nasze jest tern głębsze, że pra 
ea i kapitał żydowski czyniły w ostatnich Jatach 
największe wysiłki, aby doprow adzić k ra j do 
wielkiego rozkw itu gospodarczego i uczynić P a 
lestynę zdolną do zaabsorbow ania masowej aliji 
ku pożytkow i eałej ludności.

Masy żydowskie w Polsce widzą w tym  kroku 
władzy m andatow ej jaskraw ą sprzeczność z du
chem m andatu , w myśl k tórego losy Palestyny 
nic są kw estją wyłącznie obecnej ludD uśc i pa
lestyńskiej, lecz całego narodu  żydowskiego na 
całym świetle- 

K ażda Rada ustawodawcza, tw orzona na p o d 
stawie obecnego uk ładu  sił ludności w P alesty 
nie, pow odująca, że jiszuw w Palestynie spy
chany jest do pozycji mniejszości narodow ej, 
podkopuje główną zasadę prawa narodu  żydow
skiego do Palestyny.

U dzielenie kom petcncyj ustawodawczych k o 
lom. k tó re  jaw nie zwalczają m andat i dzieło od
budowy żydowskiej siedziby narodow ej, jest

sprzeczne z m andatem - Bez wyraźnego uznania 
m andatu  p rzez przedstaw icieli ludności nieży- 
dowskicj w Palestynie i bez faktycznego po ro 
zum ienia m iędzy Żydami i A rabam i, R ada usta
wodawcza w zapowiedzianej swojej form ie za
grażać m usi rozwojowi żydowskiej siedziby na
rodowej i  u trudn iać  żydowskie dzieło odbudu 
wy, k tó re  jest błogosławieństwem  nietylko dla 
Żydów, ale także dla Arabów. T aka R ada usta 
wodawcza stanic się źródłem  nieporozum ień i 
zatargów  m iędzy obonia odłam am i ludności Pa 
lostyny i osłabi perspektyw y w spółpracy między 
ludnością Palestyny a rządom.

B iorąc to wszystko pod uwagę, 
żydostw o polskie protestu je przeciw  p ro 
jek tow i Rady ustawodawczej i uroczyście  
deklaruje swą pełną solidarność, z  nega
tyw ne/n stanow iskiem  całego jiszuicu w 
te j sprawie.

W szystk icm i silami popierać będziem y  
tą walhą i pracą naszą dla odbudow y Pa
lestyny i funduszów  odbudow y honlynuo  
wać ze w zm ożoną energją, aby zapew nić  
pełną realizacją żydow skiej siedziby naro
dow ej iv Palestynie.

Protest na konferencji 
Poa!e|’Sjcn w Ameiyce

Nowy Jo rk , 28.12. ŻAT. Na 30-tej jubileuszo
wej konferencji Poalej-Sjon w Ameryce, odby
tej w D etro it w obecności 2000 delegatów i  go
ści, znalazł wyraz gorący p ro test przeciw p ro
jek tow i R ady Ustawodawczej w Palestynie. 
Z dłuzszem przem ów ieniem  wsytąpil B eri Loc- 
ker, k tó ry  protestow ał w im ieniu zdobyczy sjo- 
nistycznych, w im ieniu pracy chaluca i w im ieniu 
postępu, jak i przynosi sjonizm pracującym  fcl- 
lachom, przeciw  utw orzeniu tego pseudoparla- 
m entu.

W obliczu zerwania stosunków 
m:ędzy Urugwajem a Z. S. R. R.

S O t t k « . t /  S K i e r u . a  s p r a w ą  p r z e d  t o r u t a  L g i  E t % . a r o d ó w  l

M ontevideo, 29 12. PA T. Po3el sowiecki Miu 
kin wystosował do urugwajskiego m inisterstw a 
spraw zagranicznych notę z żądaniem  podania 
motywów zerw ania stosunków dyplomatycznych 
z ZSRR, p ro testu jącą zarazem  przeciwko tem u 
zarządzeniu-

M inister spraw  zagranicznych E spa lte r ode
słał no tę  z pow rotem , oświadczając, że jest ona 
zredagowana w nieodpow iedniej form ie, oraz w 
M inkin nie jc6t obecnie uw ażany za rep rezen 
tan ta  dyplom atycznego swego kraju .

Moskwa. 29.12. PA T. U rugw ajski charge d ‘af- 
faires ju tro  opuszcza Moskwę. A gencja Tass 
donosi, że ponieważ rząd urugwajski, zrywając 
stosunki dyplom atyczne z ZSRR. wysunął sze -. 
reg oskarżeń pod adresem  Moskwy, rząd so- j 
wiecki rozważa obecnie sprawę ew entualnego I 
zażądania od rządu urugwajskiego uzasadnię-1

nia tych oskarżeń wobec Ligi Narodów.
Moskwa, 29.12. PAT. „Izw ieetja ", omawiając 

zerw anie stosunków pom iędzy ZbRR a Urugw a
jem , n ie  przyw iązują do tego fak tu  zbyt. w iel
kiej wagi, dając do zrozum ienia, że rząd uru 
gwajski nie działał pod tym względem sam o
dzielnie. Urzędowy organ sowiecki d o p a tru je  
się w decyzji rządu urugwajskiego wpływów 
W atykanu i Brazylji, przyczem  oskarża o anty- 
sowieckie inspiracje posła w łoskiego w Urugwa
ju. „Izwiestja** tw ierdzą pozatem , że decyzja 
zerw ania stosunków nastąpiła  nasku tek  odm o
wy Moskwy poczynienia w U rugw aju szeregu 
obstalunków- Pismo konkluduje, że opinja so
wiecka oceni akt rządu urugwajskiego jako de
m onstrację m iędzynarodow ych sił antysowiec- 
kich.

GOTA (SZTOKHOLM,) — POLSKA 3:2 
Berlin, 28. 12. PA T W ostatnim  dniu między 

narodowego czwórmeczu hokeja  lodowego w 
B erlinie rozegrany został w  sobotę wieczorem 
m ecz pom iędzy R eprezentacją  Polski a druży
ną  sztokholm ską, Gota.

W m eczu zwyciężyła drużyna szwedzka w  sto
sunku 3:2 (O L, 2:1, 1:0). G ra była bardzo ła 
dna, a w alka pełna tem peram entu .

B ram ki dla Polaków  zdobyli: K owalski i Z ie
liński.

W drugim  m eczu L T . C. (Praga) pokonał 
U. S. C. ( B erlin)  1 0 ,

POLSKA —  B S. C. (BERLIN) 4:2 
W p ią tek  Polska pokonała B. S. C. 4 2 {0 0, 

1:0, 0:1) B ram ki uzyskali K rakow ianie Woł- 
l.owski (2), M arcłiewcźyk i Kowalski.

L. T. C (Praga) wygrał z Gotą (Sztokho lm )
7:3.

W ogólnej punk tacji pierwsze m iejsce zajęła 
drużyna L. T. C, przed Polską, Golą i B. S. C.
WARTA —  PO LO N JA  9 7 

W arszawa, 29. 12. PA T. Dzisiaj odbył się to 
warzyski mecz bokserski pom iędzy m istrzem  
Polski W artą a stołeczną Polonją. Mecz zakoń
czył się zwycięstwem W arty  9:7.

ZNOWL BIJATYKA NA MFCZU NIEMIEC- 
KIEGOKLUBU I. F . C. (KATOWICE).

K atow ice, 29. 12. PA T. B enjam inem  Ligi 
Państw ow ej KS. Dab rozegrał tow arzyskie spo t 
kanie z IFG . (K atowice) przy stanie m eczu 4:2  
dla IFC . Sędzia przerw ał grę 3powodu bijatyki 
pom iędzy zaw odnikam i obu drużyn. Po meczn 
awantury przeniosły się na  publiczność i dopie
ro policja zlikwidowała liczne zajścia. Je st to 
już nie pierwszy w ypadek na meczu niem iec
kiej drużyny IFC ., k tó re j kibice stale prow o
kują podobne zajeia.

Energia elektryczna dla kolejki 
na Kasprowy Wierch

Zakopane, 29. 12. PA T. Na wczorajszem p o 
siedzeniu rady  m iejskiej powzięto m. in uchw a
łę w ybudow ania kosztem  60 tya. zł. drugiej 
trasy  wysokiego napięcia dla encrgji elektrycz
nej dla ko lejk i linowej na Kasprowy W ierch, 
a w przyszłości, po wybudow aniu transfo rm ato 
rów, dostawa cnergji św ietlnej dla dalszych za
chodnich części uzdrow iska, jak  Skibówki, 
K rzeptów ka, Żywczańskie itd.

Pozatem  rada m iejska uchwaliła zakupić od 
spolki akcyjnej Polskie Zdroje około 11 ty*, m. 
kw. parceli na A utołówce, przez którego kupno 
te ren  m iejskiego parku  leśnego i plaży słonecz
nej zostanie znacznie rozszerzony.

K ŁO PO T Z ZATOPIONYM  STATKIEM 
Gdynia, 29-12. PA T. P raca  nad ■wydobyciem 

statku  ,-M ueller11 jest nadal bardzo u trudniona. 
P rzy południowo wschodnim w ietrze utrzym u
je się ciągle duża fala Obecnie, oprócz założo
nych 6 lin  przy pom ocy nurków  i m aszynerii 
na lichtugacii przeprow adza się pod sta tek  ,.Mu- 
e l lc r ' drugą prosę (gruba lina)- Po założeniu 
6 pros lichtugi przystąpią do wydobycia statku-

Przes lenie rządowe w H szpan} 
w permanencji

M adryt, 29.12. PAT. Różnice zdań w łonie 
gabinetu, k tó re  ujawniły się od kliku dni, do
tyczą polityki podczas wyborów i mogą dopro
wadzić do nowego przesilenia. Część m iuistrów  
uważa, żc rząd w'inicn zachować podczas wybo
rów całkowitą neutralność, nie przeszkadzając 
partjom  reprezentow anym  w rządzie w zaw iera
n iu  porozum ień wyborczych. W iększość m ini
strów  z prem jerem  na czele pragnie, aby rząd 
wypowiedział się na rzecz ugrupowań praw i
cowych-

Przyw ódca agrarjuszy Gil Robles oświadczył, 
że po rozw iązaniu K ortczów  nie zawrze po
rozum ienia z ugrupow aniam i liberalnem i, re 
prezentow ane mi w rządzie. Pom iędzy ugrupo
waniami lewicowemi (socjaliś-ci i republikanie 
lewicowi) miało zostać zaw arte porozum ienie 
na podstaw ie wspólnego dom agania się rozwią
zania gw ardji cywilnej oraz przeprow adzenia 
radykalnej reform y rolnej. Na teni tle  kon ty 
nuują swoją akcję zwolennicy porozum ienia 
stronnictw . reprezentow auveh w obecnym rzą
dzie, k tó rzy  sądzą, że porozum ienie takie nale
ży przeciwstawić blokowi lewicy.

Wu l k a n  n i e  p r z e s t r a s z a ł
SIĘ BOMB ..

H ilo, (wyspy Hawajskie) 29-12- PAT. Z rzu
cenie do k ra te ru  w ulkanu M anna I.oa około 
600 kilo  bom b nic wywarło żadnego skutku. 
S trum ień lawy posunął się o półtorej m ili ang. 
naprzód w k ierunku  Hilo i znajduje się obecnie 
w odległości 3 nul. ang- od zbiornika wody.

ECHA ROZRUCHÓW  W EG IPC IE .
Londyn, 29.12. PAT. R eu ter donosi z K airu, 

żc władze egipskie kategorycznie zaprzeczają 
doniesieniom) .jakoby m iały używać pomocy 
w ojsk angielskich podczas tłum ienia ostatnich 
rozruchów  w Egipcie-

ZGON GEN. DUPONTA
Paryż. 29.12- FA T Zm arł gen. D upout, b. p re 

zydent. komisji m iędzysojuszniczej w Berlinie, 
następnie Yi ysoki Komisarz W- M. Gdańska 
oraz szef francuskiej misji wojskowej w Polsce.

CONCORDIA _  WAWEL 3:2 (2:1)
Katow ice, 29. 12 PA T. W meczu o piislrzow- 

stwo „Ligi Śląskiej'*, Concordia pokonała W a
wel z Nowej Wsi.

W m eczu tow arzyskim  rozegranym  wobec 
4,900 widzów A m atorski KS. (Chorzów) zr*™,;. 
sował z N aprzodem  z  Li.pin 2 :2  (1:1).

AMNESTJA DLA... PIŁK A R ZY  
Z okazji w yboru nowego prezydenta Czecho

słowacji, Czeski Związek P iłk i Nożnej ogłosił 
am hestję dla piłkarzy. W m yśl am nestji p iłk a
rze zdyskw alifikow ani na okres 3 m iesięcy m a
ja darow aną karę całkowicie, wszystkie dyskwa- 
lifikacie dłuższe m ają być skrócone o 3 miesią-
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Za Kulisami narad parlamentu f raitcusmego
Drugie iwycięsiwo lavala

Paryż, 28. 12. PAT. Dzisiejszo obrady par 
lamentame toczyły się wśród wielkiego na
pięcia. W krótkich przerwach w obradach 
plenum naradzały się poszczególne grupy po 
lityczne. Do .ostatniej chwili nie można było 
przewidywać wyniku debaty parlamentarnej 
wobec różnicy opinji wśród frakcyj. Najwię
ksze zainteresowanie budziło, jak zwykle, 
stanowisko radykałów.

Na zebraniu grupy parlamentarnej partji 
radykalnej; ujawniło się poważne zamiesza
nie. Chociaż przeważająca większość deputo
wanych radykalnych tym razem zdecydowa
na była głosować przeciw rządowi, szereg po 
słów wystąpił jednak z ostrzeżeniem, stwier
dzając, że obalenie w tej chwili rządu miało
by poważni • skutki, gdyż jeszcze nie jest uch 
walony budżet, a kwestja ustawy w sprawie 
Lig patrjotycznyeh nie jest załatwiona.

Osobno odbyło się zebranie tej grupy depu 
towanych radykalnych, którzy 13 grudnia 
oddali swe głosy za rządem, jednak i tu zapa
nowały pewne rozdźwięki, gdy przewodniczą- i

cy komisji finansowej Izby deputowanych 
Malvv stanął na stanowisku, że należy po
przeć rząd boz żadnych zastrzeżeń, dep. Mar 
chandeau, który dotychczas popierał gorąco 
premjera Lavala oświadczył, że głosowanie 
swe użalf żnia od powtórnej deklaracji prem
jera Lrvala. Oczekuje, że premjer opowie się 
w sposób wyraźny za ścisłem utrzymaniem 
ententy francusko-brytyjskiej w ramach Li
gi Narodów.

Den, Paul Reynaud, który wczoraj wystą
pił w Izbie deputowanych przeciw polityce 
Lavała, co w sposób istotny wpłynęło na po
gorszenie się sytuacji rządu, spotkał się z po 
ważną krytyką ze strony większości człon
ków ugrupowania tzw. centrum republikańs
kiego, którego jest prezesem. Krytyka była 
tak ostra, że deputowany Reynaud złozył dy 
misję z prezesury grupy. Dymisja nie zosta
ła przyjęta, jednak wydelegowano dep He- 
raud, celem oświadczenia na plenum Izby, źe 
dep Paul Reynaud przemawiał w Izbie we 
własnem imieniu a nie w imieniu całej grupy.

Laval o swojej polityce
Paryż. 28. 12. PAT. Po wznowieniu posie

dzenia wszedł na trybunę premjer Laval, o- 
świadczając, że po wysłuchaniu krytyki pod 
jego adresem zapytał sumienia, jaką zbrod
nię popełnił przeciwko pokojowi i własnemu 
krajowi? „Zapytują mnie, czy zostanę, wier
ny paktowi Ligi Narodów, powtarzam za
tem deklarację, złożoną w Genewie 13 wrze
śnia b. roku, w której Francja ' potwierdza, 
że pakt Ligi Narodów pozostaje prawem mię 
(Jzynarcdowem, na którem opiera całą swą 
politykę. Czyż czyny moje nie były zgodne z 
oświadczeniami, które poczyniłem i zobowią
zaniami, które powziąłem, czyż byi błąd? — 
Wskazują to fakty. Przed konfliktem mógł
bym mc nie robić i naśladowałbym pod tym 
względem większość członków Rady Ligi Na 
rodów. Jednak, począwszy od 10 września 
prowadziliśmy z Hoarem rozmowy, nie ocze
kując oficjalnego zebrania Rady Ligi w du
chu ścisłej współpracy, która stanowi regułę 
w stosunkach pomiędzy ministrami francus
kimi i brytyjskimi. Natychmiast osiągnęliś
my zgodę co do tego, że należy unikać wszel
kich zarządzeń, które mogłyby doprowadzić 
do wojny. Zbadaliśmy jakiego rodzaju sank
cje można zastosować. Nie p zypominam so
bie, aby pomiędzy mną a ministrami angiels
kimi powstały jakiekolwiek truności. Pod
czas rozmów panowała całkowita zgoda.

Dalej Laval pi-zypomina, jak powstało za
gadnienie zastosowania sar.kc.yj naftowych i 
ośwadcza, że wobec powagi sytuacji musiał 
liczyć się z tern, że wprawdzie nie otrzymał 
wyraźnego polecenia Lig; Narodów, ale nato 
miast otrzymał zachętę od 54 państw do u- 
czynienła ostatniej próby pojednawczej. Ta
ki projekt, opracowano i mał on być przed
stawiony Lidze do aprobaty. Pizez zredago
wanie tego projektu mczem nie zamącono 
stosunków francusko - brytyjskich. Zagad
nienie, czy Francja pójdzie za. Wielką Bry- 
tanją przy sankcjach naftowych nie istnieje, 
ponieważ Anglja uwaia, iż wprowadzenie w 
życie tych sankcyj zależy nietylko od Ligi 
Narodów, ale od państw do Ligi nienależą- 
cych, a przedewszystkiem od Stanów Zjedno 
ezonych, Kongres Stanów Zjednoczonych 
zajmie się tom zagadnieniem dopiero w stycz 
niu 1936 r

Obszerniej zatrzymuje się Laval na zagad
nieniu ewentualnej współpracy franeusko- 
brytyjskej w razie gdyby ilota angieloka na 
Morzu srodziemn cm została zaatakowana. 
Jak wynika z wyjaśnień premjera, rząd bry
tyjski już w dniu 10 października wręczył

memorandum, dotyczące konieczności nawią 
zania rozmów między sztabami generalnemi 
obu armij. W tej kwestji premjer Lavd! zaz
naczył jednak, że byłby potrzebny ul;ład po
lityczny. Na tę demarche ambasady brytyj
skiej Francja odpowiedziała 18 października 
formalną notą. Po osiągnięciu w tym dniu po 
rozumienia co do spraw politycznych, zosta
ły następnie nawiązane rozmowy między 
przedstawicielami marynarki wojennej fran
cuskiej i angieskicj, które w dniach 9 i 10 
grudnia rozszerzone zostały również i na ro
zmowy pomiędzy sztabami generalnemi ar- 
mji lądowej i lotniczej. O rozmowach tych 
Włochy były lojalnie informowane. Francja 
jest jedynem z 54 państw, należących do Li
gi Narodów, które przyjęło zobowiązania, po 
łączone z pewnemi zarządzeniami techniczne
mu Przechodząc do stosunków Francji z 
Włochami, Laval przypomniał, że nie jest 
prawdą iż Francja pozostawiła Wiochom wol 
ną rękę wobec Abisynii. Była tylko mowa o 
udzieleniu koncesyj gospodarczych Wiochom 
Nic w umowach rzymskich nie mogło byś 
przez Włochy interpretowane jako zachęta 
do wojny. Skolei Laval precyzuje stanowis
ko Francji wobec Niemiec i ZSRR. Dopóki 
niema zbliżenia rmędzy Francją i Niemcami 
— oświadcza premjer — brakuje istotnych 
rękojmi pokoju w Europie. Nie myślę o od
dzielnym układzie francusko - niemieckim, 
ale wysuwam koncepcję ułożenia stosunków 
francusko - niemieckich w ramach organiza
cji zbiorowego bezpieczeństwu Europy. W ro 
zmowach z Hoarem Laval oświadczył minis
trowi brytyjskiemu, że jeżeli próba pojedna
nia powiedzie się, Francja i Wielka Brytan ja 
będą. starać się wspólnie o powrót Niemiec 
do Ligi Narodów. Pakt francusko - sowiecki 
dodaje Laval — nie może być uważany za 
przymierze wojskowe. Chodziło mi o to, aby 
pakt ten był zgodny z literą i duchem paktu 
Ligi Narodów. Pakt francusko-sowieeki prze 
widuje pomoc wzajemną w- razie ataku, ale 
w niczem nie może być w sprzeczności z pak- 
te m lokameńskim, na którym opiera się bez
pieczeństwu Francji.

Wynik drugiego głosowań a
Paryż. 28. 12 PAT. Po ustaleniu porządku 

dziennego Izba przystąpiła do głosowania 
nad wnioskiem o votum zaufania dla rządu.

O godz. 20 min. 15 ogłoszono wyniki głoso 
wania: Większoścą 304 przeciw 281 votum 
zaufania dla rządu Łavala uchwalono.

Nowe stanowisko 
mjr. iepeckiego

Warszawa. 28. 12. PAT. Jak się dowiadu
jemy b. długoletni aujutant Marszałka Flisu 
dskiego mjr. M. B. Lepecki objąć ma stano
wisko dyrektora biura prezydjrlnego w pre
zydium Rady Ministrów.

Wskaźnik cen burtownych
W arszawa. 28. J2- PAT. Ogóluy w skaźnik cen 

hurtow ych w  listopadzie wyniósł 54,4 wohec 
54,5 w październ iku  br- i  53,6 w listopadzie ub. 
r. (podstaw a w roku 1928 — 100).

W skaźnik cen burtow ych w listopadzie w jka- 
kazał stosunkowo niew ielkie zmiany, zwazywszy 
na to , iż akcja zniżki c m , prow adzona przez 
rząd objęła większość artykułów  dopiero w 
g rudniu  br.

Co potaniało
W arszawa, 28. 12> PAT- W o s ta to m  nume- 

i ze (36) „W iadom ości S tatystycznych", k tó ry  
ukazał się dn. 28 bm ogłoszono zestaw ienie cen 
hurtow ych w ażniejszych artykułów  objętych a k 
cją zniżkową, prow adzoną p rzez rząd. S tatysty
ka  ta w ykazuje obniżkę następujących cen h u r 
tow ych: węgla górnośląskiego grubego i  dą
browskiego k k  2, grubego o 13 proc* z  w ażno
ścią od 4 grudnia, eurówki odlewniczej o 10,2 
proc. z -ważnością od 7 bjn., żelaza sztabowego 
o 10,1 proc- z ważn. od 7 bm ., d ra tu  walco we - 
nego o 10 proc. z ważn- od  7 bm-, n a fty  rafino 
wanej o 7,5 proc. od 16 bm ., pap ieru  ro tacy j
nego o 11,5 proc. od 15 bm . cukru  k ry fztału 
o 20,6 proc- od 4 bm .

 oQO------

Przymusowa służba pracy 
dla kobiet

B erlin , 28- 12: PAT. Przyw ódca k ad r pracy 
H icrl w swem orędziu now orocznem  zapowiada 
iż w  roku  1936 nastąp i w prow adzenie w  życic 
przym usu służby p racy  dla k o b ie t niem ieckich, 
a istniejące obecnie dobrow olne kad ry  pracy dla 
kobiet zam ienione zostaną na  obowiązkowe i 
odpowiadać będą swym charak terem  kadrom  
pracy dla mężczyzu.

— o o o ------

Za utrzymywanie stosunku 
z Żydówką

Berlin, 28,12. P \ T .  Sąd krajowy skazał iNiem- 
ca ary jeżyka K laffke na  pó łtora  roku więzie
n ia  za utrzym yw anie stosunków z Żydówką, u 
k tó re j oskarżony m ieszkał jako sublokator.

Mekka europeizuje się
Mekka. 28. 12. PAT. Mekka, dotychczaso

wy ośrodek i twierdza konserwatyzmu islam 
skiego, przeżywa zupełny przewrót w swych 
odwiecznych tradycjach. Meczet czcigodnej 
Kaaby, gdzie znajduje się grób Mahometa o- 
raz otaczające budowle otrzymały elektrycz
ne oświetlenie. Prądnica oraz instalacje są 
darem pewnego lekarza hinduskiego.

Do Mekki przybył inżynier egipski, który 
z ramienia jednego z banków kairskich bada 
warunki stworzenia towarzystwa wodocią
gów i elektrowni dla oświetlenia miasta. '

Zadajcie wszedzie 
Neweso Dzienaśka
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Kronika krakowska
 OQO------

URLOP NACZELNIKA W YDZIAŁU ŚLED
CZEGO- Z dniem  wczorajszym  rozpoczął czte
rotygodniowy urlop wypoczynkowy N aczelnik 
W ydziału Śledczego p. uadkom iearz St. Pollak. 

 oqo------
SPRAWCA WŁAMANIA DO SKŁADU 
JUBILERSKIEGO — ARESZTOWANY

(or) W dniu wczorajszym policja aresztowała 
domniemanego sprawcę włamania do składu jubi
lerskiego Ignacego Cypresa, przy ul. Szewskiej 13. 
Pod tym zarzutem przytrzymano 49-le-tmego Jó
zefa Herubala, drukarza, bez zajęcia, zam. przy 
ul. Kościuszki 47.

Jak stwierdzono, poza gotówką skradziono róż
ne zegarki, łańcuszki, pierścionki, branzolelki i 
papierośnice —  srebrne i złote — nieustalonej 
narazie wartości.

CHCIAŁ OKRAŚĆ MONOPOL SPIRYTU
SOWY

(or) Robotnik Monopolu Spirytusowego, 39-let- 
ni Ignacy Surówka, w czasie ładowania wódek, 
skradł z przed magazynu skrzynkę, zawierającą 
20 flaszek spirytusu, wartości 40 zł. Skrzynkę ze 
spirytusem odebrano i zwrócono Monopolowi Spi
rytusowemu.

O PRZEDTERMINOWE ZWOLNIENIE 
GOEGONOWEJ

(or) Obrońcy Gorgonowej odbyli ostatnio kon
ferencję W Krakowie, na której postanowili zwró
cić się do ministra sprawiedliwości z prośbą o 
przedterminowe zrwolńienie bohaterki głośnego 
procesu. Podobno Gorgonowa otrzymała zaświad
czenie zarządu więziennego w Fo Jonie, iż zacho
wanie jej było nienaganne.

CIĘŻKIE POPARZENIE 3-LETNIEJ 
DZIEWCZYNKI

Wczoraj wieczór Zofja C iaputa, 3-ch letnia 
córeczka m ontera, zam. przy ul. Szepińskiej, 
wpadła do naczynia wrzącej wody, doznając po
parzenia górnej połowy ciała- Nieszczęśliwe 
dziecko po opatrzeniu przez Pogotowie R atun 
kowe przewieziono w stanie ciężkim do szpitala
i-w. Łazarza.
ARESZTOWANIA W ZWIĄZKU 
Z FILMEM NIEMIECKIM W KRAKOWIE

W zwiąZku z kolportażem  ulotek przeciw 
wyświetlanemu w K rakow ie filmowi produkcji 
niemieckiej „Księżniczka Czardasza-' areszto
wano kilku kolporterów  ulotek. Po in terw encji 
osoby tc zostały natychm iast zwolnione-

K RAKOW SKIE STOW ARZYSZENIE 
KOPCÓW, KRAKÓW, UL. GRODZKA L. 43.
Wydaje świadectwa przemysłowe i karty  re je 
stracyjne na rok  1936 codziennie w godz. 7—9 
wieoz- P o rad  praw nych udzielają na miejscu 
syndycy stowarzyszenia-

SPROSTOW ANIE. We wczorajszem spraw o
zdaniu z  posiedzenia Zarządu Gminy Żydow
skiej w K rakow ie djablik drukarsk i zniekształ
cił sfowo „pewme“ uposażenie, pobierane z k a 
sy Gminy Żydowskiej przez jednostkę, k tó ra  
wystąpiła z tej gminy, na „sta re“ uposaż.enie.

NOSZONĄ garderobę 
kupuję płacę dobrze. 
Goldberg, Gazowa T3t 
Teł. 131-88. 4491g.

K S I Ę G O W O Ś C I :
S I E N O G R A F J I ;

MASZYNOPISMA;
K A L I G R A F I I ,

cet.,
nauczy się bezwzględ
nie każdy w uczelni
F E  I N  B E R G A  
STAROWIŚLNA 28. 
Najlepsze wyniki za
pewnione. 6251kr

KRAW ATY stare — 
p rze ta rte  przerabia 
na nowe oraz pole
ca W IELKI WYBÓR 
nowości W ytwórnia 
Krawatów „E ros“ , 
Kraków, Rynek 9 — 
Pasaż Bielaka-

„D U C 0 “ lakiery 
s a m o c h o d o w e  
u a j  t a n i e j  p o le c i:

„FA R B O B L A SK -,
K r a k ó w ,  ulica 
K alw aryjska Nr. 27, 
Telefon 149-79. —

Jak cfioŝ fo do katastrofy kolejowej 
na stacji Kraków-Fłaszów

(or) Jak  już donosiliśmy, doszło o-negdaj w ie
czorem na stacji Kraków-PIaszów do k a tastro 
fy pociągu osobowego, odjeżdżającego w stronę 
Zakopanego. Jak  się obecnie okazuje, przyczy
na katastro fy  była następująca:

W czasie gdy pociąg osobowy został zatrzy
m any przed sem aforem  wyjazdowym, najechał 
na niego z  tyłu wolny parowóz, prow adzony 
przez maszynistę Adolfa Masia. N askutek naje

chania wyskoczył z szyn wagon II  i I I I  klasy. 
Wstrząs pociągu spowodował obrażenie ciele

sne u kilku pasażerów 1 tak zostali kontuzjow a
ni: Jan  Paw lik (lat 42), funkcjonarjnsz ko le jo 
wy i jego 13-leUii syn  M arjan., Bronisław W oło
wiec, urzędnik sądowy, Z Jordanow a i Emilja 
Świątek (lat1 23), żo n a  funkcjonariusza kolejo
wego z Rabki. O fia r y  wypadku opatrzył lekar 
kolejowy.

M e rc a  z Mostowej aresztowany
w Prokocimiu

Sprawca wypiera sie prr m dytacji
(or) Śledztwo sądowe w spraw ie m ordu przy 

ulicy Mostowej prow adzone przez sędziego dr- 
Rogowskiego, doprowadziło do ujęcia sprawcy 
m ordu. W toku dochodzeń ustalono, że Galas, 
k tó ry  zamordował onegdaj Józefa Rom ana, po 
dokonaniu zbrodniczego czynu opuścił Kraków , 
udając się do Prokocim ia, gdzie zamieszkuje 
jego przyjaciółka.

Wczoraj rano policja przeprow adziła rewizję 
w jednym  z domow przy ul- Kum ali w P rokoci
m iu i aresztow ała ukrywającego się tam  G ala
sa. W rynnie domu schowany był rewolwer, 
którym  Galas zastrzelił Rom ana.

Pod silną eskortą przewieziono Galasa do 
Kratkowa, gdzie został przesłuchany przez sę 

dziego śledczego tir. Rogowskiego. Galas nic wy
piera się zabójstwa Romana, stara się jednak  
nadać całej sprawie charak ter przekroczenia 
obrony koniecznej-

Według zapodań Galasa, przyszedł ou do ka
w iarni i tu taj wywiązała się sprzeczka z Rom a
nem, który rzucił się na niego. Wówczas dopie
ro, mial Galas dobyć rewolweru i strzelić do 
przeciw nika. Z drugiej strony wyniki śledztwa 
wskazują na prem edytację, gdyż zabójca nabił 
rewolwer jeszcze gudzinę przed udaniem  się 
do kaw iarni, a tuż przed wejściem zarepetow ał 
broń, przygotow ując się widocznie do krw aw ej 
rozprawy-

Nowe stanowisko 
min. Staniszewskiego

(T e le fo n em  od naszego korespondenta).
Warszawa. 28. 12. (Sin.) Wiceprezesem 

Banku Rolnego zostanie wiceminister skarbu
Staniszewski, który ustępuje ze swego sta
nowiska.

Przeciw powierzchowności 
biurokracji

(T e le fo n em  od naszego korespondenta).

W arszawa, 28. 12. (Sin)- M inister spraw  we
w nętrznych wydał zarządzenia, dotyczące upro
szczenia i uporządkow ania czynności władz ad
m inistracyjnych. Zarządzenia podnoszą, że licz
n i referenci załatw iają pow ierzone sobie sp ra
wy powierzchownie i tymczasowo, co powoduje 
odwołanie. M inister przypom ina przepisy służ
bowe, k tó re  czynią referen tów  odpowiedzialny
mi za załatw ianie 6praw i w razie stw ierdzenia 
powierzchownego, niedbałego załatw ienia spra-

Obaj MacDonaldowie 
wrócą do parlamentu

Londyn. 28. 12. PA T. Istn ie je  w ielkie p raw do
podobieństwo, że obydwaj M acDonaldowie, o j
ciec i syn, zasiądą znów w parlam encie n a  la
wach stronnictw  rządowych, gdyż Izba gmin 
wznowi swe obrady w dniu 4 lutego- Ramsay 
M acDonald ma bowiem  kandydow ać w wybo
rach uzupełniających w  szkockich uniw ersyte
tach, zaś Malcolm M acDonald będzie kandydo
wał w północnym  okręgu Szkocji C rom arthy 
na zaproszenie związku wyborców narodowo-li- 
berałnych, wobec ustąpienia dotychczasowego 
posła uarodow o-liberalnego Maphersona-

„Tim es * w artykule  w stępnym  wykazuje wła
ściwość wysunięcia Ramsay M acDonalda na 
kandydata uniw ersytetów  szkockich i poleca je 
go wybór, jak  rów nież wybór jego syna, p o d k re 
ślając, iż obecność obu M acDonaldów w gabi
necie przyczyni się do większej spoistości rządu 
narodowego.

wy — m inisterstwo zmuszone będzie do u k a ia  
ilia referentów-

Kupony ulgowe „Nowego Dziennika" w Zakopanem
Z A K O P A N E
—  w  „JASZCZURÓ W CE1*
KUPON ULGOWY sw

za okazaniem niniejszego kuponu każdy gość

otrzyma 20°|. zniłki
od ceny konsutneji. 

ORKIESTRA KO.RPOZYTOROW

JO L LY  B O YS 8 KAG A^i

„BRISTOL" - ZAKOPANE
K U P O N  U L G O W Y

/.a okazsnietfi nin ej-zege kuponu każdy gość

otrzyma 20°U z n iż k i p< ■,,, 
?<VE 0‘ClCCKtiW i WIECZ. DCNCKGÓW
W KAWIARNI i RESTAURACJI „BRISTOL**.

WAŻNE NA DZIEŃ .30 GRUDNIA 1 0 3 5 . 1 Ważne dla 1 osoby na dzień 30 go grudnia 1935

PRENUMERATA: w  K rakowie z odnosze
niem i bez odnoszenia ora z na prowincji
I z przesyłką pocztriwą < « • * , ,  m iesięcz. 4*30 kwart- zL 12‘90

OÓLOSZENIA. Podstaw ą oblie eń jest 1 milimetr w jednym  łam ie. Strona w 
tekście i nadeslanem  na 3 łam y po 76 milimetr. Strona za tekstem  6 la
mów po 38 milimetr. — Najn niejsze ogłoszen ia  drobne liczym y za 10 słów

CENY w  złotych: I. strona 1‘25. — T ekst 1'—. Nade słane 0‘75. _  Za tekstem  
0‘25. —  Drobne od słow a OTO gr. D la poszukując yeti pracy 0‘05 gr. Gratu 
lacje  i kondolencje d 4  w ierszy ZŁ 5‘—.O g ło szen ia  ślubne i zaręczynow e  
ZŁ 10*—. Podziękow ania lekarskie do 25 mm. Zł. 10‘—. Nekrologi (k lepsy
dry) do 60 mm. w  I. łam ią ZŁ 20*—. Za zastrzeżenie m iejsca dolicza się  25% 
za druk kolorow y 50% .

„NOW Y DZIENNIK" w ychodzi codziennie, także w poniedziałki i dni poświł>

.Wydawca: Za Spółkę Wyd. „Nowy Uziimul Zygmunt Iłoe 
Nowa Drukarnia Dziennikowa. Kraków, O

•ild. —  R edaktor o d p o w ied z ia ln y : In . Mojż - i  KanJer 
k o w e j 7. p o d  zarząde m  i la k sy n iilja n a  F eldm an a.


